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i wielka illuminacja w Łazienkach Królewskich; oprócz tego 
publiczność Warszawska, miała-szczęście pokilka-kroć oglądać 
NA JJA ŚN IEJSZEG O  MONARCHĘ w T eatrze W ielkim.

Jednocześnie z powodu pobytu NA JJA ŚNIEJSZEGO PANA, 
zjechali tu także: Ambassador, oraz Nadzwyczajni Posłowie 
i Ministrowie Pełnomocni CcsARSKO-ltossyjscy przy p ie rw szy c h  
Dworach zagranicznych; jako to : Jen era ł-Adjutant Hrabia K i-  
sielew  przy Dworze Francuzkim; Rz: Radca Tajny Bayon B ru n -  
no w , przy Dworze Angielskim; Radca Tajny Baron B udberg  
przy Dworze Pruskim , i Rz: Radca Stanu B a la b in  przy Dworze 
Austryackim. Hrabia B ism ark-Schónhausen , Poseł Nadzwy­
czajny N. Króla Pruskiego przy Dworze Petersburgskim, gościł 
tu również, oraz Baron JVerner, Pod-Sekretarz w Ministerstwie 
Austryjackiem  Spraw Z ag ra n ic z n y ch .

Z osób przybyłych z Petersburga, z powodu przyjazdu N A j- 
JA ŚN lE JSzE G O  PANA, by li: JO . Xiążę G orczakow  Rz: Radca 
Tajny M inister Spraw Zagrauicznych, Rzeczywisty Radca Tajny 
T y m o w sk i  Minister Sekretarz Stanu Królestwa Polskiego, Radca 
Tajny Senator P la ta n ó w  Towarzysz Ministra Sekretarza Stanu 
Królestwa Polskiego, oraz liczny orszak Jenerałów i A diutantów
JE G O  CESARSKO -K RÓLEW SK IEJ M OŚcl.

Nadto z Xiąząt i osob znakomitych przejeżdżających wciągu 
roku przez Warszawę, by li: J. W .-X . W. Xiążę A lkxanber 
Hessen-Dar msz ladzk i; Jej Wysokość A n n a  Carowua G ruzyjska; 
Xzę d O ssu n a y  de l  InJantadOj Poseł Nadzwyczajny Hiszpan- 
eki w Petersburgu.

Z Dygnitarzy Cesarstwa przejeżdżali przez W arszawę: Rz: 
Radca Tainy Saburaw  Mistrz D w om  C e s a r s k i e g o ,  Jenerał- 
A djutant Xżę IV usilc zyko w  Towarzysz Ministra W ojny, Hrabia 
G udow icz, W ielki Łowczy Dworu C e s a r s k i e g o .

Dom C e s a r s k i  pom nożony został przyjściem na świat J. C. 
W. W. X. M i k o ł a j a  M i c h a ł o w i c z a , Synowca NAJJAŚNIEJSZE­
GO PANA, a Syna J. C. W . W. X. M i c h a ł a  M i k o ł a j e w i c z a .

lAoi.iłłf£0j Września r. b., obchodzono w  Warszawie i w K ró­
lestwie, z  wielką uroczystością rocznicę urodzin i dzień dojścia 
do pełnuletności J. C. W- W i e l k i e g o  XigciA C e s a r z e w i c z a  N a -  
s i i j p c r  Tronu, M i k o ł a j a  A l e k a k o r o w i c z a .

Ż powodu skonu w r. b. już to osób panujących, złączonych 
związkami krwi z Domem C e s a r s k i m ,  już innych Xiążąt Krwi, 
zagranicznych, Dw ór C e s a r s k i  przywdziewał żałobę, noszoną 
co do czasu odpowiednio dostojności, zeszłych z tego świata 
osób. 1 emi b y li: J. C. K .W , W i e l k a  Xigż,\A M a r j a  P a w l o w n a  

Wdowra po J. K. W . W. X. K arolu  F ryd eryku  Sasko-W ejinar- 
skiin. N. S te f ania  Królowa Portugalska; N- F erd yn a n d  I I  
Król Obojga Sycylji; N. O skar  K ról Szwedzki; Jej Wysokość 
Xiężna L u d w ik a  Meklenburg-Schwerin, Małżonka Xięcia Hu­
gona / F in d isc /i-G raetz. J. C. W. Arcy Xiąźę Jan A u s tr y a c k i  

Jednym z ważniejszych a ogłoszonych w r. b. konkursów, 
był dotyczący projektu dla wzniesienia pomnika na pamiątkę 
tysiączno letniego istnienia Państwa Rossyjskiego, p rzypadają­
cego w 1862 roku: a jednym z pamiętniejszych faktów, w któ­
rym znakomici dygnitarze kraju tutejszego udział przyjęli, było 
odsłonięcie w Petersburgu w początkach miesiąca Lipca Pomni­
ka wzniesionego na cześć spoczywającego w  BOGU N. C e s a r z a  
M i k o ł a j a  Igo.

Dźwigać upadające Świątynie PAŃSKIE, albo wznosić ku 
chwale NAJW YŻSZEGO nowe, było zawsze celem pobożnych 
poprzedników naszych, którzy tę piękną i szlachetną enstę, 
przekazali w spuściznie następnemu pokoleniu swemu. Podo­
bnie zatem jak wiatach poprzednich, pobożną tę  myśl, nie je­
dnokrotnie w ciągu r. b. zamieniono w czyn. Tym więc spo­
sobem zarówno w W arszawie jak i w  całym  kraju, przy opiece 
Rządu, albo przystąpiono do wznoszenia nowych Domów BO­
ŻYCH, albo zajęto się odnawianiem tych, które skutkiem czasu 
uległy zniszczeniu. 1 tak w samej Warszawie, na ogłoszony do 
budowy Kościoła konkurs na Grzybowie, sunęło  kilkudziesię- 
rui 7. planami swe mi budowniczych, co dowodzi, mysi po­
wzięta, niezadługo j iij? wejdzie w wykonanie. Ukończono tukA# 
odnowienie Kościoła £*gxj KnzrŹA, Kościoła XX: ^u g u stja n ó W j



K a rm e litó w , K ościółka nasm ętarzu Sto-K nzrzitiM , i t. d. Po 
za obrębem zaś miasta, przystąpiono w  tym roku do budowy
Kościoła dla Parafji W olskiej, na ofiarowanym, przez w spó ł­
w łaścicieli Czystego gruncie, W W . Biernackich. D zieło  to po 
cei emonjalnein poświęceniu wr tym roku kamienia w ęgielnego, 
z całą gorliwością prowadzone, niezadługo uwieńczone zosta­
nie skutkiem. Obok tego przystąpiono również do odnowienia  
Kościoła w  M okotowie, i prowadzono z całą gorliw ością roboty 
około  przekształcenia Dom u BO ŻEG O  w  obszerniejszy i wspa­
nialszy w  W illanow ie, Nadto w  kraju z nowych K ościołów  
poświęcono następujące: w W ąsoczu w  Dekanacie Krzepickim, 
w  Grodzisku za Pragą. O dnow iono zaś: w' Radoszycach, G ar­
w olin ie, Grodku pod Czarnolasem. Nakoniec zarządzono bu— 
dow ę nowych: we wsi Serebryszcach w Pcie Krasnostawskim, 
we w si Skierbieszanie, w tymże Pcie; w e wsi Udrya w Pcie 
Kalwaryjskim; w  M iechowie Pcie I.ubelskim; a odnow ienia: 
w Płońsku w  D yeeezji Płoekiej; w K ałowie Pcie Łęczyckim ; 
we| wsi Z ielonej Dekanacie. Przasnyskim , w  m . Lipnie w D y e -  
cezji I łuckiej; we w sf Czułczycacb, w Dekanacie Krasnostaw­
skim; w Z itlon y , D yeeezji Lubelskiej; w e wsi Piecka Dąbrowa; 
w  Soborzycach Dekanacie fiadom skim ; we wsi Mnichu Powiecie  
G ostyńskim .

D o najważniejszych religijnych pamiątek, należy sprow adze­
nie z P,zymu Relikwji Sgo \ V i x t o r *. jakie Ojciec Św ięty Pitrs 
IX  podarować raczył Biskupowi Podlaskiem u JW . JX. Benja­
m inow i Szym ańskiem u-, a które wr początkach Czerwca, z w iel­
ką solennością przeprowadzone zostały z W arszawy z K ościoła  
O O . K a p u c y n ó w , do Janowa dla umieszczenia w  K ościele Ka­
tedralnym. Uroczystości tej przew oduiczył Arcy-Biskup M e- 
liopolita , i czterech Biskupów w assystencji całego D u ch ow ień ­
stwa Św ieckiego i Zakonnego, llru gą  również pamiętną uro­
czystością, było pochowanie w  dniu 10 Listopada r. b., jako w stu­
letnią rocznicę, kości, na smętarzu X X . Reformatów w W arszawie 
lóżnem i czasy pogrzebanych.

ffierarcbja Duchowna, pomnożoną została wrpieiw szej połow ie  
r .h  dwom a Pasterzami, w osobach, JW . JX. D e k e r ta  Biskupa 
Hnlikarnaskiego Sufrsgana W arszawskiego i JW . JX. Henryka 
Hr. P la te ru ,  Biskupa M psynopolitańskicgo, Sufragaua Ł ow ickie­
go; których konsekracji dopełn ił N ajdostojniejszy JX. F i ja ł ­
k o w s k i , A rcy-B iskup W arszawski Metropolita. W  początkach 
zaś miesiąca Lipca, przez tegoż Najdostojniejszego M etropolitę 
dopełnioną została trzecia konsekracja JW . JX . Józefa J u s z y ń -  
sk ie g o , Prałata Scholastyką Katedry Sandom ierskiej, na Bisku­
pa t e j ż e  D yeeezji. W następstwie tej konsekracji, uzupełnione  
zostały wszystkie stalla Prelatur i K anonji Katedry Sarnio- 
mierskiej.

Z postanowień Rządowych, różnemu czasy w ciągu  roku za- 
padłych m iędzy innemi b y ły : założenie nowej K om ory przy 
kolei żelaznej we wsi Sosnow icach na granicy G órno-Szląskiej; 
Ustanowienie Zarządu do budowy m ostu stałego na W iśle; uorga- 
nizowanie Zarządu gm in wiejskich w  K rólestwie; zawarcie kon­
wencji z N. Królem  Pruskim , co do wydawania wzajem nego  
dezerterów i zbiegłych; now e przepisy dotyczące nabywania 
praw szlachectwtg takież przepisy c o d o  utworzenia Delegacji 
1 owiatowycb i K om itetów  Gubernjalnych do oczy tuszowania 
w łościan w dobrach prywatnych osiedlonych; zniesienie m ono­
polu na rzeź bydła w m. W arszawie; Ustawa o powinności Za­
ciągowej w  Królestwie Polsktetn; przedłużenie na rok jeden 
jeszcze starozakonnym, W ' o f n o s c i  trudnienia się zarobkami pro- 
pinacyjnem i; ^ustanowienie ognlnych pizepisów , czyli nowej 
Ustawy o S łużb ie Cywilnej w  K rólestw ie Polskiem ; przedłuże­
nie teiininu udzielania pożyczek w  listach zastawnych trzeciego 
okresu, do końca 3S60 r .; podniesienie ceny fabrycznej kart; 
ogłoszenie Ustawy dla m ającego się otw orzyć w W arszawie 
Instytutu M uzycznego pod dyrekcją Apoliuarego K ą tttk ie so -  
urządzenie W ydziału  K ontrolli S łużących .

W  r. b. w yszło  także rozporządzenie W ładzy W yższej co d o  
skasowania dawnego smętarza S I o - K r z w s k i e g o , i przeniesie- 
nia pogrzebanych tam ciał, stosownie do życzeń pozostałych  
rodzin, na smętąrz Powązkowski. Sinęlarz Pow ązkow ski 
w tym roku przyozdobiony został w znaczną ilość wspaniałych  
pom ników, będących dziełem  tutejszych artystów rzeźbiarzy lub 
kamieniarzy.

Przechodząc  do  fak tów  mających bezpośredni w p ł y w  na 
oświatę  w kraju, na pierwsznm  m ie jscu  w s p o m n ie ć  w inniśm y  
o d alszym rozw oju  A kadem jt M edy ko-Cliirurgicznej której gro ­

no Profeśsorskie zwiększone zostało takienń im ionsm i, jak J**1' 
k o w s k i , II ir s z fe h l, C h a łu b iń sk i, K rys tk a -,,S żo k a lsk i, fflrs* '
ty w t ,  K o rzen io w sk i, 11 y  er. Zbiory Akademji z dniem ki'' 
dym wzbogacają się; najcelniejsze zakłady i m istrzowie w 
sztuce, dostarczają do tycllźfc Zbiorów, iuslt tintetita', prztrtiR'J 
i w szclkio pomoce naukowe.

D l a  zadość uczynienia licznym żądaniom co do przyjmo"* 
m a  uczniów do Gimnazjum Realnego, bez dopim ćzanjs zbyt|J,‘r 
go napływu tychże uczni do jednej itej^e isutiej kl#ssty, co 
niecznie wykład utrudnia, otwartym  został tioWJ óddzrał 
k lasso wy rzeczonego Gimnazjum w gmachu Rzafrlowvni f Tł1 
placu iigo A l e x a n d r a ,

W  Lublinie, ukończonym został gmach Gitnnazjmri i Peit*j0' 
młtu, i z początkiem roku szkolnego, po dopełnionej iriWllgur* \  
gmachu w obec JW . Radcy T ajnegoM uchanotva , Kurator* 
Piankowego W arszawskiego, tenże Pensjonat otwartym /ostłiL

Lok ubiegły pamiętnym rów nież b id zie , otwarciem .Szk° ' 
Wyższej Rządowej Żeńskiej", w  gmachu przy ulicy Niecałej 
ten cel urządzonym , gdzie m łode dziewice wsv.dkie płci ich p1'7') 
zw oite wykształcenie w najkorzystniejszych warunkach oW1! 
m yw ać inogą.

Z rozpoczęciem bieżącego rokn szkolnego, otwartemi tak^ 
zostały tymczasem dwie szkoły wiejskie Rolnicze, w  JfodoH’* ' 
i w Niebiosach pod P łockiem , dla których to Szkół Ustawa N*r  
W Y z k j  zatwierdzoną została. Holnicy więrtej zamożni maj* 
pole kształcenia sw ych dzieci, które kiedyś pomocą im srtf 
w gospodarstwie własmern, a Ziemianie kształcić tu nwg^ n'*0" 
dych ludzi do różnych posług gospodarskich.

W roku bieżącym dwunastu stypendystów dtflej oddawał^ 
naukom specjalnym w najznakomitszych zakładach iKrtiko*JC 
W  Paryżu, Lióge, Heidelbergu Karlsruche i Gcttyndz*. ^e e 
i  nich, Pan C h olew ińsk i, powróciwszy z Tuluzy i Paryża" 
się kształcił w naukach prawnych jako stypendysta Króles1̂  
wysłanym został o koszcie Rządowym  do St. Petersburg* ? 
składania examimi na Stopień Magistra a później Doktor* P»*'V 
a to celem oh jęcia z czasem Katedry Prawa Polskiego. , ,

Tak jak w iatach  poprzednich, nieznprzestano i w tym  
wydawania xiązt:k kLssycznych dla Szkó>ł, w czem zawsze 
wodniczyła i przewodniczy myśl zaopatrywania uczuiów w * ^ (1 
ki ?.a cenę o ile być m oże najtańszą. Niem niej kosztem Okl'$ 
wydano w tłumaczeniu polskiem nader pożyteczne dzieło P *
, Państwo odosobnione w stosunku do rolnictwa etc.” 
jedno z najznakomitszych dzieł gospodarskich. », \

Gdy w  skutku urządzania przy Gimnazjach filologicznych 0 '
działów  inatejnatyczno-fiz.ycznych, okazała się potrzeba P ,, 
wyzszenia funduszu na doświadczeni.! i manipulacje", przeto'^, 
fundusz z rs . 15 do rs. ISO w każdem Gimnazjum p o d w y ^ .  
nym został, a nadto JO. Xiążę N a m i e s t n i k  w yznaczyć raczy*1- 
5,000, na zaopatrzenie Zakładów Naukowych now em i u*** 
dziam i.

Budowa gmachu dla warstatów mechanicznych dla GlmnR11"̂  
Realnego przeznaczonych, zupełnie już stanęła; sprowad^n  
7. Lićge od głów nego doatawcy tamecznego Uniwersytetu ‘ yi 
P ir o tte ,  machina parowa przez nadesłanego ztamtąd rrtećh^ r  
Pana B e r tra n d  ustawioną została a przyrządy i warstaty ^ et' 
czoue przez słynne zakłady P P . B erchm ans e t  IłeynierS, 
zw łocznie w  ruch w prowadzone będą a to pod liierunkirn’ \ t t 
M ie czn ik u w sk ieg o  który kosztem Rządu w ykształciw szy’'^il 
granicą w  zawodzie mechanicznym, ma sobie powierzony * u f  
ty oh ze warsztatów. W szystkie te machiny i przyrządy  ̂,]l' 
nane są w edług najnowszej i najlepszej metody a th ię ilzj"'! ju.i 
mi zasługują na szceególną uwagę: tokarnia do metali, i*1’ 
do świdrowania m etali, Wielki przyrząd do rznięcia kół t 
tych m etalowych i t. p. Reszta zasobu tych przyrządów' j" 
w  drodze do Warszawy': ^

Nakoniec M uzeum Zoologiczne pomnożone zostało zna'1",,!' 
temi okazami, sprowadzonemi głów nie ze słynnych mng»*)!(r;
PP. P e rre a u x  w  Paryżu, a także ptakami i jajami przy 
sjach naukowych1 zebraherni lub sposobeni z imiany 1 
otrzymane m i. ' .fę

Podobnie jak w ia ta ch  poprzednich, i w  tym roku 
dzone zostały przez Radę Administracyjną Królestwa. rot,\,l"e 
z a p i s y ,  poczynione, przez osoby prywatne na różne P j.;ll' 
i dobroczyun. cele. Z ły c h , znaczniejsze ofiarv, nilzielil' 
bieta Hr. łP i e l  upois ka rsr. 3 ,000, dla Kościołi, Parafi' #IH" 
w Niegazdow ie. Józef M u rzy n o w sk i  rs .300 , dla XX.®1
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W Sk«Pe,n- x . Paw eł M a liń s k i  Proboszcz w K oźm inku  
<*fa. , S zP‘u la  ‘ ,,a reparacje K ościoła w K oźm inku:
kr, ■ rs: " dla Kościoła Paiafji G óra, i ł  300 dla ubogich piv y 
^  dem ie w O patów ku i rsr. 150 dla u b o g id i pr*y K ościele 
r4 ” ^B 'CŁ°w ie. Ewa z Sułkońskich  G a d o m ska  i ł  750, a z ły ch  

300 dla K ościoła XX. K arm elitów  na Lesznie, i rs." 300 dla 
X X . Reform atów w W arszaw ie, o raz rs. 150 dla K o-iti„) „  W,U. m arow w n a isz a w ie , o raz rs. 150 dla K o ­

szt-, ^ A afł ‘ WoJ ,e>' A lo ,*J R o s z k o w s k i  l s . 450 dla K la- 
740 K apucynów  w W arszaw ie. Józef B r o n is ła w s k i  rs,
i ■ a x tyci. rs 150 dla Kościoła P arafjal.iego w Suw ałk.,nb 
Zv tL . " a . w j.taw ieu ie  ochrony w teurże m ieście. X. M ichał 
1,050**“ ’“ ? 15 450  11U K "'<;:i,,ła P arafja ln rgo  w L ieow ie. Hsr.
GwV. Pr f 1 ° ‘0!>J fo h a ia *  X . Ł u k a s is w ic z o w i  b.
„ i^V djanow i \ X .  Ilefo,m atów . X M ichał W ZJ zDŚŚ K ano-

''‘•■dór n 7. L " be,*k ,“1l 1S- Y U  U p  20’ ,Ila Kościołów  i Z a-
-  i  a  '* 1 K rasny instaw ie. B ene- 

e°0 Z P t k  ‘ f ° SC‘;’ł j  PV a!'ial',C« "  "■ W aliszew ie, rsr.
ClJuow  ‘ finn t  °* »  “ *)ul»oi»zjc|, ze wsi P sar i P tu sz -
t" ł  owa rs. 600;, „ad lo  dla Szpitala D zieciątka JE Z O S, Jnsty -

* U * ,£ ° ”  n V l T " ł  . ^  G łuchoniem ych , O ciem -
Po ia i*co *  ° Cl,r? r  r l ' V T - n - W w arszaw ie ,
dla V i nakom ec d l .  S ta rcó w  i K alek w G órze K alw arii 

Kas.sy w sparcia podupadły ,!. li-Ln, , ,  : u .  j  ' Jdla ^ . i o . r i -  ^ ! ,tk a rz y» ich n rdow  i Merot;
b , , ' a i  P* P t« Ł o w m k ,e g ° , rów nież po rs. 180 dla każdego! 
llłJ 'nsk  -K , r 'd  otf« w u z o w a  rsr. 1 500, dla Kościoła
3,000 70 r r - 1' 6 0 , ^  w  •"*Y l)o m i,u k  K n ę z y ń e k i  rsr.<**a 70 wtuscian d our W o źn ili a t  •->« /•,r,»ęd#v • A ndrzej M a z u r  k ie  u u. z y
" c S l T o  r P' ” m * ; ‘ - •, -000 » * * * kolv elem entarny  i na-’
Pav»fi‘ , L  ° - T  i ł ' ?  ™. 300 dla Kościoła
V 'V odzislrw au |T i ł  z!!'1 l ,c w ! c i ' rs. 3 ,750 dla Kościoła y v  '  ouzisław m . O arlfoiniei C h o d k o w .i;  ... een  n n
J,X - B ernardynów  w ISialv. II , | t ^ 0 , J  > M n i lo r , ,

S k tS r1■ -  fĄr-S<?t£rsij ** f  -  "S., >'v.ilw-ar.; u  i • v»«‘isza\vie: dla M -ircuw w G órze

" ’arszaw ie i J-. S >V:a  <»« Szpitala slarozakorinych
s lÓ on R ■ f  W *“ • Ł ° d l i - P °  « •  300. Jan Ł -  

 ..... .. ’Z  ,, r  Jr  UC8°  f ’; f " " l z . s , y  w Insty tucie  M a-
^ P u c y n ó w , a W p o ł« w i r d U % V * M  ° ^ ’ iv P u»»wie dla O O . 

ledlcaini. Ontifrv W n i t l !  M arianów  w  S ti irc u  pod
Bahn-go w W l l  b l  '  ęT Z 1S- 1 (i5 0 > J Ia K ościoła P a ra -  
J U ,!SxoiU l. ś . JÓzki-a ‘'S' 2,7°°>
K°scioła 4  D o r o t y  w  J „ |  i  Z, ° ! ,a  « •  7 5 0 , dla
^ “ drzej Z y r / i l iń s k i  r s r  o m n  0<lziec Pow iecie O lkusk im ,
'ckiego w ŻseM ! * L I  0 ’, 1 l^ cl‘ >'la K ościoła E w au g ie - 

‘k» " , 300 J dU P  “ • ,60° ,< l 'a K ościoła K atolick.ego w s f o ! -  
^ C l l A  w k ó l,iM e ‘: r : e , n  S , n ini,e r s r - 3° ° ’ d,;* S ^ i u l a l i  
"(o rinow ane-o  w 7 ,  I r  - * ‘ 'Si:li>ouieuia w rznan  a

?i*kup D yecezii k S w  l ' " V r r  i - : X  M id la l M a r ń w i i
A-NT0WEt!0 w  W łoc ław k u .0 J’ ° ° 0 tl,a S *Piti**« « S °

^zin ianek  o sk o M ^ró in y k b V tT m ^ I ■ f 1’ 5'® -,3 S" UU"-Vcl'
• /  ze krótk ie dziś w iDoum ie..; ■ t . °  P“ *w‘«cainy im
■■narli ty roku 1859. Z D uchów ’'' v *' P a ,'“ « ':i xłożony.

r o z w i ń , k i .  X . Paw eł b t z ?  , X - K;,1,unik M arciu
Pr„b oszcz w W ieniaw ie.,  y  "  . I i t i n a w i c .  O j c i e c  P i o t r  ( K  * *Jr  ^ O jg o /S A :#
/( Z grom adzenia X X. B ernardynów  w W  c?u , z ). B raciszek 
^ “ '■■zislf b. R ek tor w Łukow i,^ 7  W arszaw ę. X. S tan isław’ • ”  B-HKow.e. X  j Jn  D m o ą 0 „,ak{  D iU _

C e i  i ,e r * A o ó f e Ó ź f  D z i e l  i  n  l“ “  ^  L u b *ls k  “ •
. . - "  b o r e c k i  b. P rzeb r X V  It T  « n « łn s x ie g o . . 

p ; J " x e f  D udziński W , k « w  B !• T  J v JD ° ' V W P l , l t » sk 
^ o h ^ z c z  w W ilkowysz!kacli, ^ i t i f  l '  ^X X .  M is s  je

ouncz
* » i » a j o n a r z v .  “ v  V r "  ' x * JUiŁeI Ł i z ą ę a  z Z e r o i n a d z c -  

K t e ł p i n . x. T e o d o , -x>vl i a n o 7 9 ' P r o b o s z c z  P a r a f i i
d o s i e r d z i R  w  IV  ŻU-TIOlisicz l  r i p / i i '  r/ n ,, l . , *

5ak‘ a m m H W aWie- Z   ̂ ^ - m a d z e m a  ^Bracita w ie .  7  v  l 7 ^  Zakc
Ju *janna i ; c.'e;°!!UK „ M arja K ajetana 6'jr- 

< ta te r  S akra,u , u tka. / ,  / a.

ków “wyźszIv,Ul.,‘' 0C,” kÓ'V k o n g resu  W ic d e iK L * '"  “ l l > i a c k i ,
I ' a r n v  O m  , !P p t l i :  K a , u l  ° « « d „ i -

7  7 krycie,kowski, b .  r ‘‘? a S u o . i .  R a d c a
J U k lu , G łó w n y  P rezydtt-

f ' aMcznych D v g n iu i z / : ^“ r /r , Bz- 11. J  ... - * . -v ,**8 Kle
i t d e n  z  P Ć ł ? '." y  ‘ P ' "iiio inocm kow  K ongres

( * )

jący w K, R. Spraw ied liw ości. Rz: Radca S U u «  Jan  Turski, 
C złonek S enatu . Radca T a jn y  Hr: G o le n ts zc ze w -K u tu z o u ',  
S ek re ta rz  S tanu, T ow arzysz M in istra  S ekretarza S tanu K ió le -  
stw a Polskiego. Rz: Radca S tanu  M ichał K w ia tk o w s k i ,  C z ło­
nek S enatu . Rz Radca S tanu Benedykt Ty k r l ,  G u b ern a to r C y— 
wiluy G ub ern ji A ugustow skiej. Radcy TajBTlBTJW / i A r e n d t ,  
L ejb -M edycy  C E SA R Z A , l i t  Radca S tanu Szyambelau, F ra n ­
ciszek P u s lo w s k i ,  M arszałek  W ileńsk i. Radca T ajny  S enato r 
D m itn e u t ,  P rezes Rady G łów nej Z ak ładów  D obroczynnych  
K rólestw a. Radca T a jn y  Ignacy B a d e n i,  b. D y rek to r  W y d z ia ­
łu  A d m in istrac ji O gólnej. — Z D am : M ichalina z B u rzy ń sk ich  
IJiabina [ liń sk a .  K arolina z Je lsk ich  H rabina J e z ie r s k a ,  M ar­
szałkow a L ubelska, łd a lja  z H r: P o tock ich  X ięźna M ikołajow a 
S a p ie ż jn a .  M ar ja z N osarzew skicli Z ie liń sk a , W dow a po u ie - 
gdy P rezesie N. Izby O brachunkow ej. H enryka z H rab iów  K ra­
sickich S tan isław ow a C ie s zk o w sk a . H rab ina z W łodków  de  
R a y n e v a l,  A m bassadorow a F rancu zk a , S iostra Je n e ra ła -A d ju ­
tan ts J F lo d k a ,\  byłego P rezesa H ero ld ji K ró lestw a. A m elja 
H rabianka P o to c k a ,  Panna H onorow a D w o ru  H A JJA Ś N IE J- 
SZY CH  C ESA R ZO W  YCH. A nna z H rabiów  Z am oysk ich ,fX ię -  
żna S a j i ie iy n a  — Z  W ojsk CtSAnsKO-Bosayjakich: Je u e ra ł-  
M ajor G a rb u n o w . A poloujusz O le x ih sk i, Je n e ra ł-L e jtn a n t 
A dam  S i f ir z j iu to w .i l i. A n to n i P a w ło w s k i ,  b. Jenera ł. K aro l 
B e rc n d s , b. Je n c ra ł-M ajo r. Je n e ra ł lu ż e n jc r ji D efm , b. P rc -
•zydujący w R adzie A dm in istracy jnej K rólestw a P o lsk ieg o .__
Z byłych W ojskow ych Polskich : K azim ierz T y c z .  P io tr  'Ł a b f-  
ck i. S ebasljan  K o w a lsk i.  Jan  A d e ls b e r g -J a n k o w s k i.  K apitan  
Inwalidów- z b. W eteranów  Polsk ich . K azim ierz -W in cen ty  
Z a w a d z k i .  Jan  K o le c k i  b. M ajor. 1 u nary T ^a lin yw s l l  I, P ,,l . 
kow nik . A dam  Colonna W a le w s k i .  A daiu  Jo a c h im o le sk i.  
Z O byw ateli Z ie m sk ich : W incen ty  P r  ze  s in y  c l  i  z K użuiczki.
T eo d o r K o m o r n ic k i  z O sta ło  wa. M ichał M a lk o  m m c. F ra n c i­
szek K r y n ic k i  z D rozdow a. Z ygm unt K o rw in  Hr: K r a s iń s k i  
O rd y n a t O pinogórsk i. E d w ard  L u b o w id a k i  b. M arszałek  Szla­
chty P m  Skw irskiego. Józef M ie s z k o w s k i .  Ju ljan  I l e r t y k .  
Ignacy B ę k o trs k i.  A lexander Hr: S ta r z c ń s k i  Szam belan  A u -  
stry jack i. S tan isław  B r y k c z y ń s k i  dziedzic W iązow ny. Jan  
Z a h o rsk i. F elix  G u zo w sk i. M odest S te c k i .  W inczysław  J u r ­
k ie w ic z .  Jó z e f  K om ie  ra w sk i.  L udw ik  S te c k i .  R om uald  Z d z ie -  
ch o w sk i  P rezes Dyr: Szczegółow ej T . K . Z . dziedzic d ó b r  M le - 
czkow a. P aw eł I V  aj, ller  dziedzic  d ó b r  S ło in in k a . H ipo lit 
K o z ło w s k i .  W alen ty  T r o ja n o w s k i  z B iałob ło t. Józef S z o l -  
d r z y ń s k i  z Lubasza. Ja ze f  R u tk o w s k i  z  Jaszow iec. S tan isław  
O s tr z y k o w s k i  zO strzyko tva . D y m itr  K ię  C z e tw e r ty ń s l  i  z l l o -  
dnw icz. Jó z e f  Jkzicki. R a jm und  Hr: S k ó r z e w s k i .  'W ładysław  
P a s ło w s k i .  Jsu  O g ro d u w icz  zSutkow uc. Z O byw atelek Z iem ­
sk ich : F ranciszka z Różyckich G ro d z ic k a  zZ aw iep rzy c . I .u d -  
wika z G odlew skich  Xiifzna M ir s k a .  Józefa J a rm u n d .  A nna 
z M alskich K ra sze w sk a ,  M atka J . 1. K r a s z e w s k ie g o .  K aro lina 
Zaryri. H ipolita S a d o w s k a  z. G u b ern ji Podolskiej- T eressa  
z W odzińskich  W o d z iń s k a .  Z ofja  z B adenich P ojiie low a . K a­
tarzyna z M etliuskich S w ie sze w sk a .  M. z D em bow skich  B r z o ­
zo w sk a .  Róża z C bom entow skich C ichocka . Helena z W olsk ich  
Hr: A  ra k o w ie c k a .  Teressa z Ifr: Szem bekó w H rabina M ę ć iń sk a .  
L in ilja  z B ohdanow iczów  Z a b o k rze c k a .  Jadw iga z C iech o m - 
skich Ł u b ie ń sk a .  W anda z M szczonow skich B j s z e w s k a .  Róża 
z Sobańskich  S c ib o r R y ls k a .  F ranciszka z K ornelow skich  p r ż e -  
c ia ku w a , K asztelauicow a O w rucka. Z  O byw ate li m . W arsza­
wy : Justus K r sn ik y  K upiec. M ichał K o n o p a c k i  K upiec. Jan 
K a rc zk i.  L eon D r e v s .  Jan  G h icksb erg  X ięgarz. L udw ik  I l e n -  
naberg . S tan isław  B a g iń s k i .  W ilh e lm  Ł ie d k ie .  G o tli eh B e c k e r  
M ajster m łynarsk i. A lexander Ł a u  M ajster m y d larsk i. G rze­
gorz B a r a ń s k i .  S tefan G liń s k i  z P rag i. Szczepan M ik o ła je ­
w s k i  M ajster sto larsk i. S tan isław  P iw n ik ie w ic z .  K aro l R u d i­
g e r .  L udw :k  G u n d e la ch  M ajster slusarski. H enryk  R o se u b n rg  
M a jste r ciesielski. Ignacy A n d ry c h e w ic z .  ’W ilhelm  B e rg .  Ig n a­
cy G u n d eck i. z O byw atelek m . W arsz aw y : L udw ika z M ar- 
Wilów D e.hr. E u d o rja  z K -ueiinów  D o b r zy ń s k a .  E m ilja  z T h i-  
luo w IP ic h t .  K arolina z S o inm crów  P c is t .  K arolina z B ranc- 
ckich R o sie w ic z . E rnestyna  z Sckeiiiechćw  A rn o ld .  M arja 
B s iń s k a  W dow a. K aro lina z L u b ilsk ich  Cohn. Józefa z K ło - 
dnick ich  P  rzy  s ła w sk a . Barbara z Serw ińskich C yb u lska . A una 
S zp e ę b t. K rystyna  z W ejssow  L e s iń s k a .  Julja z S tan isław sk ich  
P o h o recka . W ik turja  z K okularów  J cn d e . M arja z B a n e rfc in -  
dow  G rossero w a . B arbara z L eszczyńskich M e n c lo w a .— Z  U rzę­
dników  W ładz w szelk ich: W ik to r  Ż u r a w s k i  z M agistratu  tu .
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W arsxaw y .  K aró l  W ierzb o w sk i  zD yfekc j‘1 Głównej T .  K. Z .  
S tan is ław  G cśhcki z Rządu Gub: W arsz :.  Marcelli  M alino­
w sk i  Sekre tarz  Pocztarntu Warsz:.  Jul ja n Ja h o łko w sk i  z D y ­
rekcji  Ubezpieczeń.  A ndrze j  J a ro szew ski  Naczelnik W ydzia łu  
P raw nego  w Banku Polskim. Ju l jan  R i  ę tk o w sk i  Urzędnik  tegoż 
Banku. Anton i Z ab icki z N I. O. Cyryli  R om iszew sk i  Refe— 
reu t  K. R. S. W . i D. Eustachy  Ł ęczycka  Naczelnik W ydzia łu  
w  tejże Komissji- Ignacy L en czew sk i  Kapitan Straży  Oguiowej.  
S tan is ław  P odhch  Urzęduik Magistratu rn. W arszawy. K arol  
K o b y la ń sk i  Referent  K. R. P. i S., i S tan is ław  B u ko w ski Refe­
ren t  tejże Komissji . Marcin Ł u b ę d zk i  U rzędu ik  N- ł . O .  W ł a ­
dysław H u ssa r  Aplikant N. 1. O. P a w e ł  M iro w sk i  Buclihalter  
Ins ty tu tu  Szlacheckiego. — Z  Sądow nic tw a:  F ranciszek  W itk o — 
w ski, K onserw a tor  Akt daw nych  w Gub: Radomskiej.  Stanisław 
B ru n  Sędzia Sądu K rym ina ł :  Gub: W a r^z:. Franciszek P opie- 
lew sk i  Obrońca  przy  Senacie. A dam  G rzym ała  Jab ło n o w ski 
Sędzia T ry b u n a łu  w Suw ałkach .  P io tr  W o ls k i  Pisarz KanceL 
larji  Ziemiańskiej.  S tan is ław  B orkow ski  Naczelnik W ydzia łu  
w K . R. Sprawiedli  wosci.— Z E m e ry tó w  : Felix  Zaboklicki, b. 
Kassjer  G ubern ja lny  W arszawski. K arol  Andrzej  L u n g e .  Alex: 
Po/ilens b. Kapelm is trz  Gł: Szt: Armji  Czynnej.  S tanisław K o ­
stka \W y z la h sk i.  Wincenty C zernichow ski. A ntoni P o lesk i  
b. U rzędu ik  K o m o ry .  Jó z e f  Ja ś lik cw sk i  b. Professor  A kadem ji  
Duchow nej R .K .  Jan  N ' t to  b. Urzędnik Pocztowy. T o m a sz  
O rdyniec  b. Nadleśny. F lo rian  Zubelew icz  b. Professor Girnn.  
Realnego w Warszawie. Bonifacy M a liszew sk i  b. Podsędek 
w  Siedlcach. Wojciech P erkow ski b. Komissarz Policji  W y k o ­
nawczej.  W incen ty  Z ie liń sk i b. Sędzia T rybuna łu  Cywilnego 
Gub: Warsz:. Ferd y n an d  R u tc w s k ib  Nauczyciel. Eugenja  S ie -  
k lu cka » Jan Z ie liń sk i  R e fe u d ju ^ ^ t an u . Jan K oncew icz . Au 
gust Zuleszczj 7iski b. P rW ^f le n tP io c k a .  — Ze Stanu Lekarskie­
go : Anastazy Stanisław H irsze l  D r  Medycyny i Akuszerji . Ig: 
W y so c k i  D r  M rdycyuy . Leon O ssow ski Lekarz  w P io trkowie.  
Radca S tanu Otto R o ssę /  D r  Medycyny. Felix  Roboczew ski 
D r  Medycyny.— Ze Slaun Nauczycielskiego: F e l ix -L eonard  W ą ­
dołow ski Magister  filozofji. Teolil  R yb ick i  Profesor Gimii: 
Realnego. Józc i  A d a m sk i  Nauczyciel w Ł o m ż y .  Józef M a zu r-  
ko w sk i  Nauczyciel  Szkoły  Filologicznej  5-k lassowej.  E dw ard  
O s t r o w s k i  Profesor Uni w«r*-yteiu Charkowskiego.  J a u  Piwcir-
sk i,  P ro fe sso r  Szkoły  Sztuk P ięknych w Warszawie. Schuster  
Nauczyciel z G im n a z ju m  Realnego w W arszaw ie .—  Z m łodzie­
ży s z k o ln e j : Bonawentura W o yn o ,  Uczeń Instytutu G ospodar­
stwa Wiejskiego w M arymoncie.  Kazim ierz  K ra jew sk i  S tuden t  
Akadem ji  Medycznej. A r tu r  R o m anow ski , Uczeń kl: Ifgiej Szko­
ły  Pow: Realnej. A d a m  K a sp rzyck i,  S tuden t  Akademji M edy­
cznej.  W ład y s ław  Ja siń sk i, Uczeń tejże A kadem ji .  Józef  K u -  
czewskiy Uczeń Uniwer: Moskiewskiego. Robert  W  ierzbano- 
w ski, Uczeń Gimn: Realnego. Ryszard Sc)*erber z Giinn: Gub: 
Warsz:.—  Z u c z o n y c h  l i te ra tów : Antoni S trze leck i , B ib ljo te-
karz Willanowski.  K azim ierz  niegdy Professor b.
Uniwersytetu Warszawskiego. S zym on  P isu lew ski, A d ju n k t  
przy Gabinecie  Mineralogiczny ni w Warszawie. Z zagranicznych 
zaś: A lexander H u m b o ld t , (był w Warszawie w r. 1830).—
Z  A rtys tów  i Artystek wszelkiego z a w o d u :  Jó z e f  K o w a rsk i  
m uzyk .  August  Zim m erm an , muzyk .  F ranciszek  Cholewicki, 
Artysta  baletu. K azim ierz  1 V ern ik ,  jeden  z znakomitszych te -  
goczesnych Fortep  janistów. Antoni K olasiński, m uzyk . Felix 
J a g ie lsk i , podobnież.  Leon Szubert,  Artysta rzeźbiarz. Antoni 
Bensa  Artysta D ram atyczny  z dawnego towarzystwa W ojciecha 
Bogusławskiego. Z  daw nych  A r tys tek  sceny Petersburgskiej  
zm arła  w końcu inaja, A rtystka  D ram atyczna  P a n i K a ru tig in .
Z  A rtys tów  zagranicznych Panscron, Kom pozytor  l i rycznych 
rom ansów .— Z  różnych  osób płci żeńskiej :  W ik to r ja  z Ipnar-  
skich M a tu szew ska  Zona Urzędnika K. R .8 .  W .  i D. Anna 
z Tex to ró w' Zien tecka  Zona h. Urzędnika T .  K. Z. Matylda z Kos­
sakowskich  P o w a ło -S zw a /k a rsk a  Zona b. Sztabś-Hotmistrza.  
Krystyna z Sm ukrow iczów  Paschalska , Małżonka Członka Se­
natu. Elżbieta R o g u ska , Zona Radcy Kollegjalnego Em ery ta .  
WiloheJmina z Spissów Jenike, W d o w ^  po Urzędniku  N. I. O. 
Jmdwika z Magimszcwskich Tleinsze, Zona b. Ajenta G ie łdy  
Warszawskiej,  ^ ra n c is z k a  K ocka  Panna. Rozalją z Lan iew skich  
L in sen b a rth , Z»na b. P u łkow nika  b. W .  P .  Em il  ja z Romano­
wskich A lleników na Jaracz) n ie Jarocka , Zoua Dyrektora G a -  
biuetów Naukowych w W arszawie. Katarzyna z Rednarkicwiczó w 
K w ejzerow af W d o w a  po b. Majorze niegdy W. P. Zofja z W e j-  
leppow  von Diecenstcin G arbińskay W dow a po niegdy D yrek to­

rze Ins ty tu tu  Poli technicznego.  Joanna z Chaniewskich 
w ska .  E leonora  z O esterre icherów W o lfo w a , W dow a p° 
gdy  D ok to rze .—  Z  młodzieży p łc i  o b i e j : Zofja K raków  P anUJ( 
Eugen iusz  R yko w sk i.  Leon T a ta rk iew icz.  M arjanekS tas  S uC 
Tadeusz K rzyw o szew sk i. A m broży  O lszew ski. Leopold ^ r, . i 
w es. W ła d y s ła w  i Ainelja  B runw ey. B ogum iła  SznaroU,s 
Teressa Xczka S a p ieżanka . W ła d z io  K rólik o w ski. Stefauja A 
łu ży ń sk a .  Mania C iąglińska . Felix  A d le r .  Józef  Barbie/. ** 
rolcio K ozło w ski. Izydor  R a d zie jo w sk i.  Eugen ja  Mora*'* .j 
Helena K am elska .  Marynia F eist.  K. Zdzitow iecka . Le°P° , 
W iśn iew sk i.  L u d w ik  Łem picki. Henrvk  jfJejn ikow ski. 
sław S o ko łow ski. A d am  S typ u łk o w sk i.  W a c ła w  Hcniko«'s. ,  
Tadeusz  W a g n e r .  Jasio H och. Bronisława E bert. W * * \  
sława Lip iń ska .  Felcia M ło d ko w ska .  Stefan W e jn e rt.  
rycy K ulesza . Michalina P ęczarska . Mar ja Łabęcka . 
na P rusinow ska . Jan W a jszy ę k i.  Helenka A u sten . ,
Bobke. Julci o B iernacki. Zofja B a rto szew iez .— Pismiennict^  
perjodyczne w  ogolności,  a Redakcja Gaz: W arszawskiej  w 
gólnosci, pouiosły w ielką stratę przez skon Redaktora  tejże ^  
zety A ntoniego L en in o w sk ieg o .  —  D ru k a rn ia  K u r je ra  W *1**:, 
wskiego, zaciągnęła  do swoje j nekrologji  jednego z n a jd a W ^ ,  
szych i najwierniejszych jej  pom ocników , jakim był Hilarj  ^ 
je  wski.

S ku tk iem  znaczniejszych nom inac j i  w ciągu r. b. posunię^* 
stali na wyższe godności . Radca T a jn y  Senator  T y m o w s k i  \ 
ni ster Sekretarz  S tanu Królestwa Polskiego, do godność* 
Radcy Tajnego; Rz: R. St: P ła to n o w , D yrek to r  PrzyboC/*11 w 
Biura JO . Klęcia N a m i e s t n i k a  Królestwa, do godności 
Tajnego, Senatora i Towarzysza Ministra  Sekretarza Stanu 
lost w a Polskiego. O prócz  tego: Rz: Radca S tanu Hr: Stani5’̂  
K ossa ko w ski  p. o. Prezesa I le ro ld ji ,  na Radcę Tajnego i S*0* , | 
ra z za tw ierdzen iem  w dotychczasowych obowiązkach. R ^ ^ jU  
darz Stanu Szambelan  Hrabia W a lew sk i,  na godność Mars^'1 I 
Szlachty G ubein j i  W arszawskie j  i Rzeczywistego Radcę 
w miejscu Hr: Sew eryna U ruskiego , k tóry na własną p |0S,,i 
uwolniony został  od tych obow iązków , z pozos tan iem  Czl#0^ ,  
Komiss j i  Umorzenia  D ługu  Krajowego. P rezes Banku r  
go Radca Ta jny  N iep o ko jczyck i , m ianowany b y ł  p. o. 
kloca G łów nego  P iezydu jącego  w Kom: R. P. i Skarbu n* 
uieobecnosci Radcy Tajnego Łęsk ieg o .  Radca Dyrekcji  Ube*P^ 
czeń badca Stanu Ł u szc ze w sk i , m ianow any  został  Dy^ekt^, ( 
W ydzia łu  Przemysłu ;  a Naczelnik W ydzia łu  Dochodów  „i 
łych  w K. R. P. i Skarbu,  Radca S ianu  M uszy ń sk i} D y r e k ^ ^ l  
tegoż W ydzia łu .  Radca Tajny Łaszczy  ń sk i , mianowany 
Prezesem  Rady G łów nej  Zakładów' D obroczynnych K r ó R ^ ^
W  miejsce Radcy legacyjuego v. W a g n e r  Konsula Jlnego ł a ­
sk iego w W arszawie,  m ianow anego  M inis trem  Pruskim ^  |,i» 
xyku; został K onsulem  Jlnyin  w Warszawie,  Szambelan 
z u E ulenburg . i

Rozdziały lunduszow  z dobroczynnych legatów, j.»k i. p' 
wrzyńca Zacharkieu  i, za  Członka Senatu ,  dla sług; Anny 
ząt. Warszawskich  Xiężnej JV o łko ń sk te j% na wyposażeni*- |ljy- 
giej Panny; Xiędza Franciszka  B ohom olca , dla wsparci* 
liżących się żebrać;  Jakóba E p słe /n a  Bankiera WarszaW*'1’ (fjrl 
na coroczne wsparcia biednych różnego stanu; G m iny  I 
na uczczenie pamiątki  jubileuszu s. p. Jenera ła  F e ldtn»r*Z J  
Xięcia Warszawskiego, w sparły  jak co rok  wielu potrzeb11!̂  
pom ocy . nr

Rozwija jące sw ą czynność T ow arzystw o  Rolnicze 
stwie Polakiem, i w roku bieżącym wywiąza ło  się z • ft 
swojego,  już to w alncm i zjazdami w Warszawie i obrafh1,,lJp' 
tychże, już czynnościami na urządzonych wr)'stawach w pi1 
wie i Ł ow iczu  i w ogóle rozprzestrzenieniem swych 
odbitych w zawiązaniu do m u  zlecęń dla ro ln ików  P° 
w G ubern j i  P łock ie j .  y l” i

Z zasłużonych i odznaczających się w różnych zaw oda^1 l̂ tj 
gościli w r . b .  w Warszawie : Professor Józef  "Dietl D r  
w Krakowie. Jozef  Jirerner Professor Uniwersytetu 
skiego w Krakowie.  F ry d e ry k  Schiern  Professor  UniW1’1 
w Kopenhadze; Xiądz  S z t  ule Professor i Redaktor D*1*' 
Blahovest w Pradze Czeskiej,

Nieusta 'ące w rozprzestrzenianiu swych działań  W  
Towarzystwo Dobroczynności ,  z łoży ło  te sam e dowo<ij 
czynów dla dobra bliźnich potrzebujących pom ocy , jak 1 j ^ i '  
p rzednich. Między innemi w rozwinięciu swej ustawy za^*. cc 1,11 , 
zaprowadziło  Rady Opiekuńcze po Cyrkułach miasta, ip*1̂



Cłdu śledzenie i zapobieganie ubóstwu; zaś w początku Listopada 
° l Worzyło 8mą salę ochrony przy ulicy Nowolipki pod Nr 2g31. 
. Mówiąc o Towarzystwie Dobroczynności, należy nain p ośw ię- 

Cl° krótką wzmiankę jako dowód pamięci i czci dla zasługi i 
Sekretarzowi G łów nem u s. p. Adamowi K leczkow sk iem u  

padcy Honorowemu, Urzędnikowi N. J. O. i Kassjerowi W il-  
e*mowi Z eu sch n cr , których Towarzystwo utraciło w r. b. Na 

za« Sekretarza zauominowany został w tym że roku P. 
*z *orański. a ua miejsce Kassjcra P. G ra b o w sk i.

t*o pamiętnych nbrzętlów poświęceń, dokonanych w tym  roku, 
""M y także pośw ięcenie nowej bib! joteki przy Klasztorze OO. 
^"pticynów w N ow em -M ieście nad Pilicy, wystawionej kosztem  

2  Lutl: L ew iń sk iego  Dziedzica dóbr bzeczyce, Syndyka l»goż 
S'oinadzenia. Poświęcenie kamienia węgielnego w O patowie, 

n ow * budowę Szpitala dla m iejscow ego Powiatu. W  samej 
4"* W arszawie, dopełniono m iędzy innemi z ważniejszych tych 
^ernouji, pośw.ęcenie kamienia węgielnego w początkach Lipca, 

budowę Kaplicy Szpitala S. Ducha, wznoszącego się przy 
>«y Elektoralnej, gdzie niegdyś istniał Zarząd Komory. Gmach 

Ozorowy, tuz wr.|b. pod dach wyprowadzona został. O brzę- 
‘ tego dopełn ił Na,dostojniejszy Metropolita, w ob ec JO X ię -  

T,; N am «sxn,ka Królestwa; JW. Radcy Tajnego M w  han ow a, 
n ie k tó r a  Prezydu,ącego w K. R. S . , D uchownych, oraz W ładz 

'thow nych .Rządowych. Oprócz tego pośw ięcono także w r. b.
f  Njb o k a ł a m o o  PoczącrA

• MARJ1 PANNY, staraniem O. F a u s ty n a  Gwardjana z ofiar 
^ b ożn ych  ° “°b  wzniesioną— O dnow iony po pożarze Szpital

Ł azarza w  W arszawie, również w drugiej połow ie Paż- 
’e»nika został pobłogosław iony.

Liczbę otwierających się przez Dyrekcję Ubezpiecz.,'. Kasa 
^ ^ czędnosc, pow .ęlszy ła  także K a s,, w P iotrkow ie, otwarta 
Oprń *,ą 11 1 1 , 1  o i a z w Kielcach w m iesiącu Marcu.
duPó ? - ł  Wtv  v  "“ r - r / j M y c h . i  G łów nej Kass, Oszczę-
C .  'W T  w Królestwie p o lo k  1859,
W|o“ J*C,k f  lii ■ ' j  •’ Lublinie, w Radomiu, Suwałkach,
Biatv r  , I Ł ęczycy, Kaliszu, Hrnbi, szow ie, Siedlcach, 
'" ic /z k a ó c L  1 '' a 7 ‘^ * tŁ,e w ogóle przyjęte zostały przez

* J" * SCI!{' Wl zjednały sobie icbzaubm ie.
t rzachoilząc do l i t e r a t u r y  k

: jedna ły

W v rl ,  , „ r  „  l  „ J  k r a j o w e j  z a c z y n a m y  o d  p i s m  ć z a s o -
’ b p .  , n ł  . ^ ‘' i - w y c h ,  j j  m ies ięczn ych ,
iąre dotąd jrk G n ie  In n ” " ]  za.szl.V niejakie zm iany. Istiiie- 
n'ntnyrh C n J  Ź  ^ d o w a  , G a z d a  P o lic y ,n i;  a z pry- 
1 niniejsze ' G “ i e ta  C odzienna, K r o n ik a

^ n V w f a , a / n Z dJniki ̂  ’ * 3} U ' B!hł>oteIa " 'arsiaw skir,ó'"i Pamiętnik Religijno TfTT/ 'Ti T<1H,l'rzy  Rwa Rolmcze- 
”"9>nik , T ygm ln it T eka^ X  l i  Niedzielna. Pa-
M o  w ciągu lok a  ic . 7  i'6' M " g „ zy n  M ó(L  , , p
ilustrow any, w ,d ,„ 'n' “  O k ła d em ’' 7 % , ' * ™ '  P -»■ tygodn ik  
. 8° pisma, ukazał Się dnia 1 ir„ Pa.'d ■ ' pierw szy nnmer
^bczności znalazł przejęcie. ' ri,rłia» 1 pochlebne u P u-

^ssszur* “ l i ‘ ''",l * • * “ * * «  - S M -
Cz"sor^‘e<l,,i" ,zacz«l °  wychod m W p o ło w i,  roku n ow e p ism o

i t .k ic z  A lbu m  i  a  °  ,  P o lsk ich , P i -

ć » ; io  p k v  lw,T “ y ""*7 Ł ,,b*uk ie r- ^ ,d.»; i • * ,Slł>»ehnictwa n a r o d o w e ^  . J-
teligj'in "  .r ,b : "tzbogaconc z osta ło  w i °lu°BW m ri 'ak lal ''" p rze - ■‘S'jnem i tako też I    11 n ow en n  . . .’e,isijncm i j - k» * '^ » u k ;

P Z-fl ‘ literaturą piękną.'

I ta k : Z dzieł religijnych, pom iędzy iuuem i wspominamy tu 
niektóre jak up. : Kazania na N iedziele i Święta całego roku, 
Ł u k a sze w ic za ;  Krótki wykład Religji Katolickiej, X . 'W. Żu­
kowskiego-^ Kazania Pasśyjne X . F elic jan a  Dominikaua i t. d.

Z dzieł nauk0 wych : Rys Dziejów Piśmiennictwa Polskiego, 
J. Ł ukaszew icza -, Obraz najnouszego ruchu literackiego, L e -  
w e sta n ia \ Pamiętniki historyczne z XVII wieku Michała Ba~ 
liń sk ieg o ; W ędrówki po Gubernji Augustowskiej przez Ale­
xandra P o łu ja ń sk ie g o  Gawędy Naukowe, Ap. Z agórsk iego ,, 
Zasady Psźczolnictwa, Xiędza Jana D o lin o w sk ieg o ,

Z literatury p ięknej. Staropolska m iłość, J. I. K r a sze w sk ie g o .  
Kubuś Kulasik i Hrabianka Józia, oraz Dom ek przy ulicy G łę­
bokiej, Wł: IV o lsk iego , który w tym że roku napisał nowe l i ­
bretto do opery dla St: M oniuszki, p. n. H rab in a , i w ydał zbiór 
sw oich pięknych poezji. Satyryczne Powieści F. S . D m ocho­
w s k ie g o ; Gawędy Gospodarskie, ł V  ie log łow sk iego-, Pijak czyli 
dwaj osadnicy, F . S. D m o ch ow sk iego . Plik* rysów z literatury 
i społeczeństwa od roku 1848 do 1858, Lucjana S iem ień sk iego . 
N ow e drogi, F . S. D m ochowskiego-, A l ino za  Pow ieść S iem iń ­
sk ie g o , i Listy z podróży, Tadeusza P a d a lic y . Rozmaitości L i­
terackie i Naukowe przez Michała G liszez} ń sk ieg o . i t. p.

Z poezji S yro k o m li  (L. Kondratowicza) Szkolne czasy, opo­
wiadanie Jana Dęboroga, Franciszek z Asissu. Zbiór poezji 
Ed. W a s ile w sk ie g o .  Alchemik U n ick ie j. Marcin S tu d z iń sk i  
poemat S yrokom li. Stefan C zarn ieck i poemat w l£stu  pieśniach, 
Kajetana K o żm ia n a . Anna O św ięt imóiuna poemat dramatyczny 
M. A n to n iew icza .  Polska w pieśni przez D e o ty m ę  (Jadwigę 
Łuszczewską). Śpiewy historyczne J. U. N iem cew icza  (now e  
wydanie).

Z dzieł dramatycznych : Sędziw ój dramat W acława S zy m a ­
n o w sk ie g o ; Zofja Xczka Słticka dramat W ł: Sy rokom li. Szla­
chectwo duszy komedja w 3ch aktach^\jJ^rszem, C hęcińsk iego . 
Rokiczana libretto J. K o rze n io w sk ie g o ^ ?  opery St. M on iu szk i. 
Majątek albo im ie, komedja, uwieńczona na konkursie Ż ó ł to ­
w sk ie g o  przez J. K o rzen io w sk ieg o . Dla m iłego grosza, komedja 
a c c e s s ito w a  z tegoż konkursu Apollina Nałęcza K o rze n io w sk ie ­
g o .  Tak się dzieje, komedja we 3ch aktach St: B o g u s ła w sk ie ­
g o  (już wydrukowana). Król dziew osłębein, komedja w loym  
akcie wierszem , oraz krotochw ile: Tajem nice Starcgo-M iasta;
Godzina 11 Dziennikarza i Ulica nad W isłą, K. K ucza.

Na polu htstorycznem pracowali jak zw ykle: Dom inik Szu lc, 
Jnljan B a r to sze w ic z , M a c ie jo w s li j  P a p ło jisk i , i t. d.

Sztuki piękne w każdej niemal gałęzi, okazały lak is odpo­
wiedni rozwój. Założoua wystawa krajowa, wzbogacała się 
w r. b. ciągle róźnemi dziełam i A rtystów  Polskich, a lubo we^ 
dług publiezuego sprawozdania odb itego  w r  b. w końcu Czer­
wca, nie przyniosła oua jeszcze oczekiwanych rezultatów, nie 
ma wątpliwości, że z urządzeniem kuiistvereinu, dosięgnie za­
m ierzonego przez nią celu i doda Artystom  bodźca, do upra­
wiania z zam iłowaniem  obranego przez nich zawodu. Podobnie 
więc jak malarstwo szło  i rzeźbiarstwo, a do liczby pośw ięco­
nych w  tym roku now o w zniesionych figur, j^k przed K ościo­
łam i : S. K rzyż*  dzieło  P ru szy ń sk ie g o  i X X. K arm elitów  na 
JaCSziuc, dłuta C za jk o w sk ie g o ; liczym y także i statuę CHRY­
ST U S A  PANA, uadesłaną z Rzymu przez współziom ka nasze­
go S o sn o w sk ieg o , która stanąwszy w r. b. na piedestale, nie 
inało się przyczyniła do ozdoby K ościoła X X . K arm elitów  na 
K rakowskiem -Przedm ieściu, zawdzięczających ten dar drogo­
cenny, pnmicnionemu Artyście. T o samo powiedzieć należy 
i o figurze A n io ła  Z m a r tw y c h w s ta n ia , rów nież jako o darze 
nadesłanym pomieitionemu K ościołow i z Rzymu przez tegoż 
Artystę.— Z pracowni P. O leszcz j ń s  k ie g o , w yszło także kilka 
arcy dzieł, o których w sw oiin  czasie donosiliśm y, a z których 
obecnie urządzona jest u niego wystawa. Inni Artys'ci rzeźbia­
rze, nieustawali podobnież w pracy, a z tych P . S w ięck i, przy­
słu ży ł się pięknym /. kamienia pomnikiem , jaki ziom kowie wznie­
śli na grobie ś. p. Ignacego K om ori w s i ie g o .

Podobnie jak literatura piękna, rozwijała się także dram aty­
czna, a szereg przedstawionych, a poniżej wym ienionych dzięł 
w obu Teatrach w ciągu tego roku najlepiej poświadczy ten 
rozwój. Obok tego w bieżącym roku odbył się konkurs dram aiy- 
cznv p. n. A lojzego Ż ó łk o w sk ieg o . Konkurs ten składał się 
z ofiar, jakie m iłośnicy sc.euy i talentu P. Ż ó łk o w sk ie g o ,  dla 
uczczenia obchodu przezeń jubileuszu, czyli 25 letniego zawodu
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artystycznego, złożyli wkwocia 350 rsr., i  przeznaczaniem ta­
kowych za napisanie najlepszej komedji, m ającej się odegrać 
w rocznicę obchodu jubileuszu. Prem ium  otrzym ał J. K orze­
n io w sk i  za komedję w 5ciu aktach wierszem, p. u. Majątek albo 
imie; zas' accessit, czyli drugą nagrodę przyzuano Autorowi 
cztero- aktowej komedji, p. n. Dla m iłego grosza, Pauu Apollo- 
nowi N a’ęezowi K orzeniow skiem u  z Żytom ierza.— Konkurs, dra­
matyczny na prem ium  Edwarda S ta rzy ń sk ieg o ,  w początku 
r. b. odbyty, niedoszedł do skutku, w term inie jednak dzisiej­
szym, został wznowiony i oczekuje rozwiązania.

Nowe Dzieła wystawione w roku 1S59 na scenach Teatrów  
Warszawski) b w W ielkim Teatrze:— Sędziw ój dram at w 6 
Aktach oryginalnie napisany wierszem przez Wacława S zy m a ­
now skiego. C) fa n ie  dramat w 5 Aktach oryginalnie wierszem 
przez Józefa A. rzeniow skusro  napisany, Muzyka do Chórówprze 
i Tańca

rgo  napisany, Muzyka do Chórów 
Staniakwa M o n iuszk i. W ta n k i  opera rom auty—

ezno-kom iczna w 1 Aktach oryginalnie napisana przez Baltazara 
Gw ozdeckiego  Muzyka Aleksandra M a rtin . K ró l P a sterzy  
operetka w 1 Akcie obrazek z życia ludu  wiejskiego napisany 
przez T. L. Muzyka Oskara Kolberga. M a łżeń stw o  p rz y  L a ­
tarn iach  operetka w 1 Akcie z francuskiego P .P . Carre i B a­
ta , Muzyka P. O ffenbacha, tłomaczenia i podkład pod muzy­
kę ,1. B. W a g n era . L a za n lla  śp iew aczka zakw ejiona , opera 
w 2 Akiach P. P. Scribe  i de L eu ryn ,  Muzyka P. W iktora 
M asce  tłumaczenie i p idkład pod muzykę Leopolda M a tu szy ń ­
skiego . M ilda , kantat i mytologiczna, poezja J. J .  K ra szew ­
skiego  Muzyka Stanisk.wa M o n iu szk i  (w Salach iledntowych) 
M odniarki e zy li k a rn a w a ł Paryzki-, Balet w 3 Aktach P. i io r -  
ri, ułożony na scenę tu teszą  przez Romana Turczj now icza  
Dyrektora baletu, Muz yka Streb ingera . Tańce chińskie  i  T a ń ­
ce C ygańsk ie , D irerti seinenta układu Roinanu Turcz) now icza  
Dyrektora baletu.

W Teatrze Rozmaitości— Godzina u D z ie n n ika rza kroloehwila 
w 1 Akcie K- K ucza  f.f)u b re  Jm ie. komedja w 3 Aktach z fran- 
cuzkiego P. Em ila s*. ugier, tłumaczona przez Józefa K eniga , 
Zona k tó ra  nicnau idzi m ęża  komedja w 1 Akcie z francuz-
kiego P. Emilji G irard in , tłomaczenie przez Hr. Henryka S ka r­
bka. S y s tem  m ęża , komedja w 1 Akcie z francuzkidgo P. P.
D ’ E nnery  i Cli. G ubet tłomacz: przez W ładysława S w ieszew -  
skiego. Sztachectw o  d u szy , Icoinedja w 3 Aktach oryginal­
nie wierszem nap! tana przez Jana C hęcińskiego. P a m ię tn ik  
czy li L ekc ja  c zy ta n ia  w 1 Akcie z francuzkiego P. Henryka 
M eilhac  tłumaczona przez J .  S. Ja sińsk iego . D w ie M a rg ra ­
biny, kom edja w 3 Aktach z francuzkiego tłomaczona przez 
Antonieg* Gellei ta . Po siedm iu latach, komedja w 1 akcie 
z francuzkiego tł jmaczona przez Hrabiego Henryka S karbka  
T a k  się dzie je  c zy li Z ycie  n a d  stan , komedja w 3 Aktach 
wierszem orygii aluie napisaua przez St. B o g u sław skiego . 
C zarna  i B ia ła  komedja w 1 Akcie z francuzkiego. P. P. 
A lberta M onnier  i Edwarda M a rte in , tłomaczona przez W ł. 
Su ieszew sk ieg o . S to  za  za  sto, komedja ze s'piewkatni w 1 
Akcie z francuzkiego P. P . Thibont i  Clair o Ule, tłom a­
czona przez W ł- Sw ieszew skiego  Muzyka Augusta R a d w a ­
na. Dobra nor sąsiedzie  krotochw ila'ze śpiewem w 1 Ak­
ie z francuzkiego P. P. B runurich  i  B ea u p ta u ,  tłomaczona 
przez J. S. Ja siń sk ieg o  z m uzyką Juljana B orzysław skiego . 
Oberża, Krotocl wiła w 1 akcie z francuzkiego tłomaczona przez 
Teressę M arko  oską. S ta ro iw iecczyzn a , Kroloehwila w 4ch 
akiach ze śpiewa n i i tańcami, z niemieckiego, spolszczona przez 
J. N. K a m i ń s k i , 0 .  A k  to r  ko ,  Obrazek z pożycia domowego 
w 1 akcie P. Rot.ryga B enedix, z niemieckiego tłumaczony przez 
J .  S. Ja siń sk ieg o . K o p jis ta , Obrszek dramatyczny w 1 akcie 
z francuzkiego Henryka M eilhac, tłótnaczony przez J. B. W a ­
gnera . U k ła d y , Komedja w 1 akcie z francuzkiego Pawła de 
M usset, tłomaczona przez J .  S. Jasińsk iego .

Dzieła wznowione. O pery: R ig o le tto , T rubadur  i F a w oryta , 
opery pierwszy taz  w języku polskim przedstawione, tłómaczone 
z włoskiego prz tz J. C hęcińskiego. Koń sp iżow y, Opera w 3ch 
aktach. L u n a ty n zk a  Opera w'3ch aktach- Dramy : M u szk ie -  
te ry , R il ła .  Melodrama z m uzyką i śpiewem Precjoza; 2gi 
akt Tragedji, D  i ewica: O rleańska. K om cdje : W alerja, Panna 
pułkownik buzi lów , Żądza wywyższenia, Nieszczęścia najnie­
szczęśliwszego męża,- Z ięćP . Poirier, Trcfniś, Mąż i Żona. Kro- 
to ch w ile : Zuch mimo chęci, Pokoik Zuzi. Artyści występują­
cy na scenie Ti strów  W arszawskich. P P .: P łudow ska , Z a w i­
sza, H o fm a n n , M arjak, P ridberg , B rg d a n o jj  i P. K am ińsk i.

Konct-rcisci Występujący ua scenie. PP. Wilckelmina, M»rj* 
i Franciszek N erudy, Marek Sokołow ski, C olassanti, S ta eg lń '1' 
K ortm unn  i Kelner, Guglielm i. — Widowisk włącznie po k0'  
niec 1859 r., w W .T . 215; ,w T. R. 198; w Pomarańczami *’ 
Maskarad 9.

Truppy dramatyczne prowincjonalne, jak zawsze tak i »' H"0 
roku przebiegając różue miasta po kraju, wszędzie znaczjj?
przejścia swoje i pobyt przedstawieniami dzieł wyborow ej1’ 
znanych dobrze w w perloarz* Scen , Warszawskiej. Tak się °"
znaczyły : truppa P. P fe ifra , z Krakowa która niejednokrotą1* 
zawitała do Któleslwa; albo truppa P. C hełkow skiego, kl"|ł 
w czasach ostatnich oparła się aż w Kownie. Z innych tnipp. 
ściły w k ra ju : P . Lechow skiego  (dawniej B arańskiego), 
Feliza S to b ińskiego  i G aw ęckiego, którzy w połączeniu sWjc 
kom pauji, razem dawali w r. b- widowiska w Ciechocinku. 
O końskiego, R a ta jew ic za . Pisaliśmy o każdej z tych tr"pP 
szczegółowo w czasie właściwym, dziś streszczamy o iiich 
domośei, w lej wzmiance.

Skład opery 
tenorowym  w 
Jana-Nepomucena 
ty Sty było w H agonu tach  w początku Czerwca. Komedja ł “s' 
utalentowaną Artystką Paulą liak icw iczow ą, orąz PP . 2'r0pst  ̂
i W ilkoszów  skini.

Z Artystów występowali w Salach Redutowych: Siostry ^

I wzmiance.
’ tutejszej, pomnożony został pięknym ulentfj’’ 
■ osobie Mieczysława K am ińsk iego , syna in'‘ś ■ 
:cna Kamińskiego-, pierwsze wystąpienie lego

ru d y . Wiolonczelista Ser u a is  P. R einchard  śpiewak. M 
ko ło w ski  gitarzysta. K o rt man  fortepjanista. i B ell nar skrzyp*’ j
P. Emanuel K ania  fortepjanista. Henryk H e r tz  lortepjaiiis1* 
W n r  m /zer  barytonista. W początkach Czerwca, urządzone , 
także w tych salach dwa Koncert*, pierwszy zasłużonego K“"’ 
p o zy to n  i b. Dyrektora Ig: Dobrzyńskiego-, drugi znanego 
uczyciela muzyki W acława Prohazki. Podobnyż Koncert 11 
którym  poraź pierwszy wykonano kantatę M on iu szk i P
Milda. T o u s ig  (syn) fortepjanista w Salach Ilcdutuwyęh rai®’’’ 
z Panną Colombana  śpiewaczką. Z innego rodzaju A rty5*1’"
gościł w W arszawie P. Osmoud de P n fu n ta in e  rzeźb'*1’,' 
W  Sali Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności: Panik’1’ 
mez W ioław ska  prima donna, wraz z mężem swoim P. ZygłO11® 
tein W o ła w sk im  pjanistą i P. AY. Collasanti, ofiklęidzistą. 
F riese  z córkami fortepjanistką i grającą na skrzypcach. W w
li Resursy Nowej: P. Śt: Szczep a n o w sk i gitarzysta i W i»K  
czclista. P . C alosanti na ońkleidzie. Szym: S z le ty ń sk i  skrzyp'.

Ada
W Dolinie Szwajcarskiej: PP. St: S zczepanow ski gitarzj

H erm ann  i Samuel K ossow ski wiolonczeliści;
K ossow ski  (syn) fortepjanista. P . August S tiig lic h  grają4'!1 
harmonikach. Kompanja wokalna B asków , która występu"’,..
także i w Teatrze AYielkim. Śpiewacy Tyrolscy z Ziliertb^1 
Władysław Iży c k i  skrzypek. Gustaw F riem au  skrzypek-7 .. *___   •___i i* . J rZ  przejeżdżających, a nie wy stępujących publicznie w ytr
szawie Artystów i Artystek byli : Antoni R u b in s te jn  fortej1̂ . 
nista, który dał się tylko słyszeć w salonie Ilrabinv Mnri>lergis.

ę tylko słyszeć w salonie Hrabiny Marj*

Jubileusz, czyli 50-łctni obchód zawodu Kapłaństwa 
d z ili: X. Antoni M yszk iew icz  Kanonik Katedralny Augusto"* ‘
Z innych zawodów, również 50-letni zawód kupiecki, o bcb°,J  
tutejszy Obywatel W . B run . 50-lctni zawód lekarski D r1*11 
K ow alsk i z Wilna.

Zaś złote wesele czyli 50-letni jubileusz małżeńskiego p1
_1 l _ : i :  . ir . t  t t  R . ,  °  ^ ( i l j

Srebrne zaś wesela: Ludwik RU hl Obywatel m. AVar^—p
r  Pftflla ?? // A /  d u łA tll .C $• SI J  ** re t n /*■ U  nee*. V - . . ._— Difl* ^

obchodzili: Kazimierz Jaxa Hr: R o n ik ier  i Ludwika ze 
wskich Hrabina R onikierow a,

z Teofilą R iih l. Antoni S ta le w sk i  Kassjcr Główny 
Warszawskiego z Einilją S ta lew skq , .,[v

Szereg zabaw corocznych, odbywanych w celu dobrocxj0^ /  
rozpoczęły daue w Marcu przedstawienia sceniczne wob®, ^  
trach oraz maskarady, przez Dyrekcję tychże Teatrów, 3 ,jf- 
przyniosły Warszawskiemu Tow: Dobr:, czystego docho^11 g/
1792 kop: 84. Następnie dane by ły : Koncert A inatorsk 
lach Redutowych na korzyść Przytuliska, z którego czyst) 
przyniósł rs. 1417 k. 7. Teatr Amatorski na s c e u i c  Teait'11 Je
maitosci, pod opięką Hrabiny Elfrydy Z am oyskie j, na ^ p :^ '
F elic janek , który przy niósł czystego dochodu rsr. Ia9^
O ratorjum  M endelssohna R  a r t ho łdy  w Fraskati, pod °^c\y 
JW . P et row, ua korzyść niektórych zakładów dobroc7-W^^pi' 
Przedstawienie w Teatrze W ielkim w Kwietniu, na korzj*4' i j f j 1
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dochód Warsz: Tow: Dóbr:. Teatia Amatorskie w  D obro- 
, Jiifiości, z których na pierwszym grano komedję p an; G ira rd in  

aHcnzkiego p. n. Żona która nienawidzi męża i krotochwilę
)(. f in a ln ą  K. K u c za  p. n. Tajemnice Starego-M iasta, co przy- 
^0|ło czystego dochodu rs. 1000} na drugim zaś, Konkurent i 
1( ^ , komedję w  2ch aktach wierszem, J. K o rzen io w sk ieg o  i t ło -

^*>kalną, i wystąpieniem barytoua W łoskiego P. G iu g le lm i. 
y* trzecim nakoniec dwie Koinedje : Pfrcx e l n ie za p ła co n y  i PP. 
. Q? u szk iew ieżow ie , oraz część muzyczną. D w ie Zabawy lote - 

kwiatowe w Ogrodzie Saskim} pierwsza na dochód War-' 
fA * k ie g o  Towarzystwa Dobr:, z której osiągnięto czystego d o -  
^ d u  rs. 4,451 k. 55; druga na dochód ubogich G m iny Kwan- 
l^'ckiej, a która rów nież czystego dochodu przyniosła rs. 2,828 

 ̂P- 445i. Loterja fantowa' na dochod Igo D om u Przytułku dla 
^HoW ląt w W arszawie. Obrazy z żywych osób, przedstawia­
ją'''Zamku w'obec N A DAWNIEJSZEGO PANA, a powtórzo­
ny'''’ Teatrze Warsz: Tow: Dobr:, na korzyść biednych, nako- 

Koncert na Z u p ę  Rumfordzką, dany w Resursie Kupieckiej 
*°ńcii b. xu.

w  Zabarw zaś takich/.**, na prow incji były m iędzy innemi : Bal 
jj 'Unie, na dochód m iejscowego Szpitala. Zabawy tańcujące 
fy'*tcrja fantowa w  Chmielniku i Stopnicy, na korzyść Szpitala 

**UŻe m ieście. Teatr Amatorski w  Kaliszu na rzecz zakła- 
dobroczynnych. Zabawa resursowa w Suwałkach na S zp i-  

 ̂ ^liejscowy. Teatr Amatorski w  Kaliszu, na rzecz m iejsco- 
Instytutów Dobroczynnych i wsparcie Klasztorów. Takiż 

t*0 >r W Resursie Radomskiej, na korzyść m iejscowego Szpitala.
. bnież w ResHrsie Lubelskiej, na dochód Sali sierot i ochron 

^'lsc°w ych. Loterja fantowa i bal w  Brześciu Litewskim  na 
^dobroczynny.

w źględeip  upiększenia i przyozdobienia miasta, W arsza- 
tyj ' Wtyrti roku nie dała się  Wyprzedzić poprzednim latom. 

•5Ły innemi w m iesiącn Marcu, inaugurowano także i wspa- 
a jedną z większych sal w m ieście, w  pałacu Ordynatów  

*ok ssa k o w sk it h  na N ow yrn-Sw iecie, ukończoną w tym
pod kierunkiem budow niczego, Kawalera L a n c i. 

Równiejszych budow l w ym ienić należy nowe skrzydłu gm a- 
^olęlu Europejskiego, dawniej Gerlacha, które przybyło od

ch,j Równiejszych budow l wym ienić należy nowe skrzydło gm a- 
‘'''O) ! Europejskiego, dawniej Gerlacha, które przybyło od

Placu Saskiego i K rakow skiego-Przedmieścia, a w któ-
% Warta została nowa C u k i e r n i a  pod firmą PP. Contit Amato, 
«,ę V ^egancki magazyn B ru n era . Plac Zielony przyozdobił 
^li* nowem i gmachami} których przybyło nie m ało przy

^*)ch ulicach miasta.
} J 1°w ych fabryk zamierzono w znieść chemiczną za rogatka- 
j plendzinowsliiem i dla wyrabiania sztucznych produktów, 

i 0ni‘*izwienia roli} pod przewodnictwem  PP. B ie e zy ń sk ie so  
£ ' [ Ury> * W rocławia.

oniow handlowych, przybył nam jeden pod firmą Tytus 
i Ja u Z a ir ze w sk i.

U s ł u g u j ą c y c h  na uwagę przedsiębiorstw, jakie w  r. b. d o-  
ZOsllłtyt w ym ieniam y tu wzniesienie za pom ocą akcji 

* kąpieli parowych W' aparatach wynalazku Jana S . O sso-  
? / ê ,0> budow ę którego już przy ulicy Długiej rozpoczęto.

 ̂Poł*0*1̂ 0*1 Z1^l«dów otwartych lub przekształconych w r .b ,  
^bw^,:7'onJ cb z  wygodą mieszkańców miasta, w yliczyć m ożem y 
%g,. ę OQ} "  pod firmą P. Leona S ta liń s k ie g o , przy ulicy N o -  
' ki,ka piekarń jak Z K łosiń sk ieg o , P o ń c zy ń sk ie g o
^Ktĥ 2a z  Krakowa, oprócz już islniejącej B ochenka , także 
!l*ł0(le°Wa} e ie§ ,,Ilcką Cukiernię przy ul: Mazowieckiej pod firmą 

abi starannego przedsiębiercy Tomasza C za jk o w sk ieg o ;
P. M e lle r  o w ic ia  w D olinie Szwajcarskiej, która 

e0\rL^IZC*Ẑ a w , ę ce i»nego właściciela; Restaurację w  domu 
Nóę0 ^ Va P °(l firmą P. Z a k rze w sk ie g o ; W iejską Kawę przy- 
' H l J  Z"a w u .<?.° kycia przez P. JF isn ow sk iego \ nowy skład 

£?*kie - K ijowskich i różnych słodyczy pod firmą Ł. R o zm i-  
^l7'J ldicy Czystej. Magazyn strojów pod firmą Julii 

Krak-Przedmiesciu.
s 7;l,aC7^ łejJ‘zeifii robotami w ciągu r. b. zasługują na

T . ' J ° k‘o ło  kolel ^ćlaznej Pctersburgsko-W ar- 
y. J. \ v  ° ,e  *!a okłU Pui,ktach tych granic rozpoczęte z o -  
ii,?"1 l u z e m ” W Targówek położonych na j )r.t

"  ls,y 7a J’rag.1 , przeznaczoną została na zajęci 
<1 , '  S ••o|!ouP’ l T “ ,‘. 7i“,ni- Po*"'""'}- w r .b .  rozpoczęto

* J|0llz ie is iw ." i," u SUl e« °  "* ^Vi.le, tego prawdziwego"J.IWa ( U  miasta , l o • . . .  pa miasta t kraju. Poświęcono także i otwar

w r .b , odcinek drogi żelaznej z Ząbkowic do Kattowic, a przez 
uregulowanie nowe biegu pociągów na kolei W .'W ., skrócono 
komnuikacje z zagranicą. Uroczystości tej obecny m b y ł iO .  
X iążę N a m i e s t n i k , W ładze Rządowe Królestwa i  Piusllie.

Zakłady iięg a isk ie  pomnożone zostały jednym  więcej w tym 
roku, urządzonym na wielką skalę, a otworzonym przez P. Mi­
chała G liick sb erg a  w dom u W. G ro d zic k ie g o , na Krak:-Przed- 
miesciu. Oprócz tego xięgarnia pod dawną firmą P. O rg e l­
b ran da , przeniesiona została z ulicy Miodowej do dom u w ła­
snego (dawniej Dra Mai cza) na K rakowskiem -Przedm iesciu, i 
urządzona z całą wystawnoscią.

W  liczbie wystaw, m ieliśm y także i wystawę aparatów K o ­
ścielnych, urządzoną w początku roku w' pałacu JW . Hr- Aug: 
P o to c k ic h ; wystawę kwiatów w  ogrodzie braci H oser, z której 
część funduszu dla biednych wpłynęła.

Co dos'lubow m ałżeńskich, te zawarli wr tym roku: Antoni 
K a m ień sk i  z Panną Florentyną B a ra n o w sk ą . Dr Franciszek 
K o b y la ń sk i  z Panną Heleną lw u szk ie iu ic zo w n ą . Hr: W ładysław  
K w ile c k i  z Honoratą B ie liń sk ą . Otto S ta r z y ń s k i  z Panną W ła - 
dystawą Z a k rze w sk ą . Jarosław K o b ie r zy c k i  z Hrabianką Na­
tal ją G u row ską . W alenty IF ilk o sze w sk i z Panną Anielą Z a ­
b o ro w sk ą . Stanisław Modliński z Panną W alentyną M ik o sze -  
w sk ą . Roch G oljan  z Panną Natalją L e w iń sk ą . Bolesław S i-  
d zn isk i  z Panną Fran:-Natalją R u d z iń sk ą . Walery Sturnm er 
z Panną Em ilją R o ssm a n . Jan-Ludwik M a le sze w sk i  z Pauną 
Zuzanną P o p ła w sk ą .  A dolf C hełtn icki z Panną W ładysław ą  
K a rn k o w sk ą . O 'B rien d e  L a ry  z Panną Ludwiką Hrabianką 
R on ikerów n ą . Alexander P iech o w sk i z Panną Eleonorą Z a­
ją c zk o w sk ą . Franciszek Hr: L u b ie ń sk i  zX czką Anną L ąbom ir- 
sk ą . Xiążę Eugeujusz L u b o m irsk i z Różą Hrabianką Z a m o y sk ą . 
D yonizy S k a rż y ń s k i  z Panną Jadwigą O rło w sk ą . Alfons M o -  
szczeń sk i z Polerują K ru k o w sk ą . Michał tV cisen h n jj z Panną 
Wandą Hrabianką Ł u b ień sk ą . W ładysław R a c zk o w sk i  z Panną 
A me 1 ją C hrzano w ską .

Istniejąca w W arszawie Spółka Jedwabuicza, dążąc ciągle do 
rozwoju tej nowej gałęzi przem ysłowej w kraju; i w tym roku 
odznaczyła działalność' swoją, poruczając m iędzy innem i fabryce 
P. JV oraw sk iego , przeróbkę osiągniętego przez uią jedwabiu 
na różne wyroby jak suknie, chustki i t. p.

W  początkach b. r. D r L em ercier, przybyły z Paryża otw o­
rzył kurs fizjologiczny, wykładając takowy w  salonie Resursy 
Kupieckiej. Później nieco przy końcu Lutego podobnyż kurs 
otw orzył w  tejże Resursie Baron du P o te t  maguetyzer, przybyły 
z Paryża, popierając swój wykład o m agnetyzm ie dośw iadcze­
niami.

Zakłady litograficzne jak PP. JPecą e t  Comp:t M . F u j an sa , 
P ie c k a , M u llera , O tto , i t .  d.; oraz zakłady fabryczne i iune, 
dostarczyły nam rozliczne w ciągu roku dow ody swej staran­
ności i postępu na tej drodze. O wszystkich ich wydawnictwach, 
jak w zory sztuki średniow’iecznej wydawane przez Barona R a -  
s ta w ie c k ie g o  i lir: P rze zd z ie c k ie g o . Kram m alow niczy zasłu­
żonego Prof«ssora P iw  o rsk ie g o . Albumy L ero u e , S ła w e c k ic -  
%°> D ęb ick ieg o , Album  K rólów Polskich i t .  d., pisaliśmy w  sw o­
im  czasie; dziś tylko przy pomniem y jeszcze o starannych w y­
dawnictwach niezm ordowanego na tern polu P . Karola B e y e ra , 
a jakiemi są Album y jego w własnym  zakładzie oprócz wielu  
innych prac wykonane,a m iędzy temi i Album fotograficzne wi­
doków  m . W arszawy.

Z muzyk zagranicznych, które uprzyjemniały chw ile pobytu 
gościom  odwiedzającym  tutejsze ogrody, i salony zakładowe, 
baw iły w tym roku: Kompanja pod kierunkiem P. B rau n a, gry - 
wająca w ogrodzie O hm a, a następnie w  Nowo-W arszawskim  
przy ulicy Elektoralnej. Kompanja muzyczna w D olin ie Szw aj­
carskiej, grywająca pod kierunkiem PP .B a c h a , F r iese  i F u ch sa . 
Kompanja P. B au era  w ogródku "Wiejskim; Kompanja P. Srhle- 
s in g e ra  F e ls th a l, grywająca w Nowo-W arszawrskim ogrodzie, 
pod kierunkiem P. B acha  a następnie w  nowo otworzonym  za­
kładzie p. n. T io o li, wprost Cyrku. Kompanja P . L ew a n d o ­
w sk ie g o , która dała się słyszeć na wodach mineralnych w ogro­
dzie Krasińskich i przy Cukierni tamże; Kompanja P. Kuhne, 
gry wająca w  ogrodzie Saskim na neodach mineralnych i w ogro­
dzie P. M e jse ra  w  posessji W . G rod zick ieg o . Kompanja V. 
Jacobi w  zakładzie P . L a sk ie w ic za , P. R a j cza k  a w ogrodzie 
G liń sk ich  na Pradze, i t. d.

M ówiąc o m uzyce wspom nieć n< dewszystko należy i o owych  
Świetnych muzykalnych wieczorach z jakierni w  cz3*ie swego
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pobytu w W arszawie, w jitępow ał P. Apolinary K ą tsk i  Dyre­
ktor Instytutu Muzycznego w Warszawie, począwszy od końca 
Czerwca, oraz o wieczorach jego w Resursie Kupieckiej, in a -  
koniec o trzech poraukach muzykalnych w Salach Redutowych 
ktoremi p. Józef W ie n ia w sk i  kom pozytor i pjanista upam ię­
tnił swój pobyt w W arszawie.

T> widowisk różnych, na początku r. b. przybył z cyrkiem 
jeźdźców konnych, P. I l in n e  i dał pierwsze przedstawienie 
w  Cyrku na placu Zielonym, lecz po zgorzeniu tegoż, po pier- 
wszem zaraz wystąpieniu, truppa la przeniosła się do Ujeżdżal­
ni przy ulicy Królewskiej i tam przez kilka miesięcy, przedłu­
żała przedstawienia swoje. W  miesiącu Lutym  gościli w Doli­
nie Szwajcarskiej A lb inosy  i A lbinos k i  wraz zdzikierni ludźmi. 
W  początku W rześnia przybyła menażer ja K reiitzherga  (syn*) 
okazywaną była na Foxnlu. Nakoniec Cyrk P. Carre , który 
przybył do Warszawy w końcu Października. Była także Ko- 
smorama. Magicy: M. E pste in , D ebrain  i Bielecki, zabawiali 
Publiczność sztukami swojemi.

W  r. b. przypadł także jubileusz stuletniej rocznicy nie­
mieckiego Poety Schillera. Rocznica ta jak wszędzie, obcho­
dzoną także była i w Warszawie dnia 10 Listopada, zabawą m u­
zyczną, jaka urządzona została w Salach Redutowych. Czysty 
dochód jaki po opędzeniu wydatków, w płynął z tćj zabawy, 
przyniósł tysiąc talarów (r. sr. 900). Kom itet zajm ujący się 
urządzeniem zabawy, postanowił fundusz ten pozostawić w kra­
ju i użyć go na jakie stiprndium , rodzaj wszakże którego, do­
tąd jeszcze stanowczo zadecydowany nie został.

Jak w każdej w ogóle gałęzi, tak podobnie i w muzyce rok b. 
odznaczył się uie mało. Liczba bowiem kompozytorów naszych 
do których liczą się St. M oniuszko, Jg. D o b rzyń sk i, I. S te fa -  
ni, 1. N ow akow ski, Troschel, Teichm an, Z ię ta r sk i, D ietrich  
wreszcie bracia K ą tscy , i bracia IV ieniaw scy, Gustaw R o g u -  
ski, który w Listopadzie r. b. korzystając z udzielonego mu sti- 
pendium udał się za granicę dla dalszego kształcenia, i t. p. uie 
ustaw'ali w  pracy, przysługując, się współziomkom nowemi utwo­
rami swojemi. Tym  więc sposobem wzrastała zarówno muzy­
ka kościelna jak i światowa, nielicząc w to ulotnych śpiewów, 
tańców i t p. płodów, jakiemi znowu innego rodzaju twórcy, 
pomnażali ciągle repertuar muzyczny.

Z prac na tern polu amatorskich, odznaczyły się u t w o T y  X ię- 
żniczki Janiuy Cze t  w erty iixk  iej, któr* w r. b. t a k ż e  wyszły* pod 
prassy, nakładem  xięgarni Gebethnera i współki.

Wie możemy także pominąć i młodego muzyka p. Florjana 
Oborskiego, który w tym  roku dał nam słyszeć kilka u tw orów  
tak religijnych jak i salonowych, oraz p. Filipiny B rzezińsk ie j.

W  r. b. zawiązana została tak zwana spółka obywatelska 
dla konserwacji dróg bitych pierwszo rzędnych ; a na czele któ­
rej stanęli pp. Alexander K u r tz  i W incenty M ajew ski.

Resursa kupiecka, w końcu Grudnia dopełniła co roczne wy­
bory do nowego komitetu, w którym  wszakże skutkiem tych 
wyborów, bardzo mała zaszła zmiana.

Rok ten pod względem astronomji, czyli odkryć w planetar­
nej dziedzinie, mniej byłobfitym  jak zwykle. Jeden tylko astro­
nom L u th er, z Biok pod Dusseldorfem, odkrywca kilku planet 
teleskopowych odkryl'57 asteroidę, której nadano nazwę M ne-  
m o syna ,

Żegluga Parowa, trzym ając sięraz obranej drogi nie ustawała 
w przedsięwzięciach swoich, i pomimo zbyt małej częstokroć 
zwłascza w porze letniej wody na wiśle, rozwijała ona czynno­
ści swoje o ile tylko dozwalała możność, ułatwiając wszelkie 
kommunikacje i transportu.

T o  samo można powiedzieć i o warsztatach przy tejże żegludze 
zawsze pod firmą głównego jej kierownika Jłr. Andrzeja Z a ­
m oyskiego, i o fabryce odlewów, należącej do tych w arsztatów 
a otwartej pod lii mą R u d zk ieg o ,

Co się tyczy zarządu K olei Żelaznej, pod nową Administra­
cją prowadzonego, już dotknęliśmy nieco tego przedm iotu po­
wyżej, mówiąc o nowo otwartej komunikacji z Sosnowic. Tu 
więc tylko dodamy, że ciągłe i pod każdym względem ulepsze­
nia, nie tylko co do utrzym ania w dobrym stanie istniejących 
już sieci żelaznych, ale nadto powiększenie ich nowemi liujami, 
i zabezpieczenie wszelkich pasażerom wygód, były głównom 
zadaniem adm inistracji w ciągu roku całego.

Administracja wodociągów dla znopatrzeuia miasta w wodę 
szła zwykłym porządkiem , a w iniarę postępu czasu; gdzie woda

dotąd jeszcze zaprowadzoną nie została, tam p o c z y n i o n o  P1Z- 
gotowania, dla rozpoczęcia odpowiednich z przyszłą W1 
robót.

To samo powiedzieć można i o oświetleniu miasta £ 
w który co raz bardziej zaopatrywały się równie Gmachy 2 ^ 
dowę jak np. Dyrekcya prczt; jako też i dorny prywatne, zaK 
dy, magazyny, fabryki, i t p. j„

Administracja, Rządowa dochodów tabacznych, z po"' 
odbytej w tym roku licytacji, podniósłszy znacznie bo coś ° 
1,500,000 rubli sr: przez ciąg następnych lat sześciu, doch° J 
skarbowe, ma z początkiem rozwoju swych czynności, z»pr°.. 
wadzić zmianę w dotychczasowym systemie tak fabryk*0) 
jako i sprzedaży wyrobów tabaezuych. ,

Otoż podobno i wszystko streszczone o ile tylko bye U»° 
jak najstaranniej, co zaszło w r. b. lub przesunęło się p1’2  ̂
kolum ny niniejszego pisma, a jeżeliby w czem jeszcze paU11*̂  
nasza niedopisała, należy to raczej położyć na zbytnią inatel 
jałów liczbę, aniżeli na naszą niechęć. .

Zadaniem bowiem K u rjera , od samego założenin jego, 
odpowiedzenie wszelkim wymaganiom czytającego ogółu,  ̂
jakiemkolwiek bądź polu. Zadanie to doląd przestrzegany J* 
najściślej przez nas, będzie nam równie i nadal wskaxoW 
przy dalszem prowadzeniu pisma.

Obok tego główną zasadą pisma niniejszego było, p r7es,,^ r 
ganię tradycyjnych zwyczajów, zamiłowanie w tern wszystki01 
co tylko jest swoje, rodzinne i narodowe, postępowaniu z a " 5 
z całą otwartością, dla zmierzauia prosto do celu bez zboczetl  ̂
z drogi jaka przez poprzednika naszego wytknięta została » *** 
konijc  stawienie czoła współzawodnikom, uie zwykłeini p° 
mikam i, ale czynem, opartym  na pracy, zabiegach i szlafk* 
tnych dążnościach. ,e

Od tej przeto zasady jako przekazanej nam w spuści^11 
W  tern piśmie, nie odstępowaliśmy, i nigdy uie odstąpiemy- 

Być może, że ukochawszy swój rodzinny gród, K ur jer 
sami daje pierwszeństwo W arszawie przed innerni miasta*11̂  
ale nie idzie zatem, aby m u były obojętne i inne W' kraju 
padki, zwłaszcza dotyczące dobra całego ogółu. ^

Dowodem tego są korrespondencje, które zawiązawszy ^  j 
Wsze strony królestwa i dalej, postaw ił się w możności, prf,e | 
stawiania przed oczy 6W'oich czytelników, wszelkich bez Yfjr  
tku zaszłych zdarzeń w kraju, a do tego godnyeh uwagi.

Liczba jego współpracowników nie zmniejszyła się Ytc* j. 
a obok tego posiada on grono przychylnych, którzy spić*2* 
m u to z dobrą poradą to z talentem pióra, i światłem zdan'ł>,,lJ j 
przykładają się głównie do jego rozwoju i do postawieni*  ̂
tia tej stopie jaką dziś się chlubi, nie przypisując temu 
mniejszej ze strony Itedakcyi zasługi. I

Sarni bowiem mieszkańcy W arszawy i kraju to najlepsi he(.’cy 
ktorowie niniejszego pisma, to najdzielniejsi w spółpraco"1*1,; 
Jego. Dodawszy jeszcze do tego zasłużone w literaturze i 
z n jch  gałęziach naukowych imiona, jakiemi są: D o m i n i k  
Antoni W a g a ,  Kaź. W ł. W ó jcick i, Dr. Jarocki, B. Podci 
szyń sk i, Alexauder W e jn e r t , Jan P apłoński, Adam Praż?11° y 
sk i, Karol B eyer, Maciej B eyer , B. A le xa n d rvw ic z , Al°v’ y 
der Hr. P rzezdziecki, X. Rektor S zczyg ie lsk i, X. KaO°l>fJ 
k n yszyń sk i,  W ł. G arbiński, D r filozofii N ow akow ski, J l,b ^ x 
H cppen , Ludwik N iem ojuw ski, M ieczyńsk i, G luziński, V l) 
her i tylu innych, którym  przy tr̂ * sposobności składamy f  ̂  
serdeczniejszą podziękę za okazywaną zieli stiouy dla 
niniejszego życzliwość, łatwo się pojmie dla czego pisino v , 
przestaje wzrastać i jednać sobie coraz obszerniejsze koło ĉ ,  
telników, których zadowolenie, jest największym dia na* 
wiązkiem.

Tem i słowy zamykając sprawozdanie niniejsze, należy 
się'jeszcze słów kilka dla czytającego ogółu, w którym chc‘̂  
byśmy utwierdzić to przekonanie, ż«; niewszystkie 
przez**ń ulepszenia w tein piśmie, od nas samych zależą.  ̂ A  
szem nawet, co tylko jest w naszej mocy nic z tego nie 
dbujemy byle pismo to zrosłe źe tak powiemy z Wa,s*ir  
i Krajem od lat kilkudziesięciu, utrzym ać i nadal w 
mych ścisłych stosunkach i bratnich węzłach z c zy te lń * ^  
naszerni, których dziś z końcem tego 1859 roku żegnamy^ 
cjy ich znów jutro przy rozpoczęciu nowej ery, pow«t*c ’ >
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Jutro w Kościele XX. Karmelitów  na Krak:-Przednr 
doroczna Uroczystość Najsłodszego Imienia 

JŁZUb, która,obchodzoną będzie z Odpustem zupełnym, 
rach Zan'am*' Processjam ' * Ewangeljami po Nieszpo-

Dziś w Kościele XX. Karm elitów  na Lesznie, odbywa 
ię 40-godzinne Nabożeństwo, na zakończenie starego 

roku i rozpoczęcie nowego. Na Nieszporach jak niemniej 
Jutro na Summie i Konkluzji, miane będą Kazania przez 
a \ .  Bernardynów  i  Reformatów.

Wiadomo, iż Zgromadzenie PP. Bernardynek  pod 
Jezwaniern Śtej Katarzyny na Łysej Górze w  Pow: 
upoczynskjm otrzymało dozwolenie (jak o tcm do- 
J S "  h7kW N",mCrf  3i 8 K ur^ a  z 1857 roku), zbie- 
v r i « / 7 r-°w }nI Ĉ  i i ? r' na odnowienie zgorzałego 
iesz .̂ * Kościoła i Klasztoru. Owóż korzystając 
jszcze  z czasu, pobożne Zgromadzenie ,PP. B ernardy- 
nien’r przyPornin.a.0 tem> dobroczynnym osobom, w tej 
*DomnoneJ r!a?Zle'; t  takowe zechcą im przybiedz 

ocą w tyle szlachetnym i pobożnym zamiarze.

P W arszaw skiego Ober-Policmajstra, wezwał
P Pa. i*Zlê  Borycką, Wdowę po Pułkowniku; tudzież
C H n fr S  "Hofmanów S z a f i r ,  Wdowę po Dyrektorze
snveh T  . “trkowskleS°' ażeby w interessach w ła-
Obernpm C y Zgł0S'Ć d°  ^ ^ U  Policji, lub O nem swem zamieszkaniu doniosły.

P. i ^ ^ i ^ r r f ẑ AieS o 0 l>er-Policmajstra,y.vczyfai 
d?ie f  P r S  e(t° , b. Dziedzica dóbr Szczytha; tu-
ażebv w interessach’ dy'nissj onowanego Podporucznika, 
P o , i .  : I, K K ach w łasnych zgłosili się do Zarządu 

i J , obecne swe zamieszkania wskazali.
^ g i s t r a t  Miasta W a r s z a w y . - W  ponowieniu o-

^ szech nei^ n  VPk«a'u P°  r a z . trzec i  (1() wiadomości po- 
 ̂ bydła ' A  £.(1y racłie się trudnić szlachto waniem

2) źe w°l«« jest zakładać prTv 
% rnies 'caci  tUte^ zeg(? miasta sklepy dosprzeda-
^ r  S ; , v  h V '8 r ZaJ-ą<;y -'ę °  konsensa " a ten proce- 
'^d^nych lo n s  1 n0SCl m"' ^  Zwłoki w otrzymapiuuanych konsensów w Magistracie nie dozna ia- że

WemąCy r ,rZeZi* 1 SprZedâ  za
dn0 J  CwZyóh ■ i6"56"]? ni.C b.ędą d ,znawać żadnej tru-
gi, a lb o w iem T ł ? '" • Sl- heSta/ ej, i *:eSular"e.i »słu- Hiinat • jnłodziez u nich praktykująca, to jest te r-
* ^ ło d ziA '6 1 °Zeladnicy’ Porbwnani zostaną zupełnie 

d° Zgromadzem'a czy]i Cechu 
cbowem; • konsensowi Rzeźnicy na równi z ce- 
"'ełów z fnnH^ prawo do udziału pożyczek na kupno

Wyp 0w I aSZa Kre.Wnycb- Przyjaciół i Znajomych 
jprowadze,j,e zw łok, jutro o godzinie V /{  poJJ.’

łudniu, z domu własnego Nro 3116 lit: A, za W olskie- 
mi rogatkami, na smętarzEwangelicko-Augsburgski.

W dniu 28 b. m., odprowadzone zostały na wieczny 
spoczynek zwłoki żony mojej ś. p. Anny-Emilji, pomi­
mo przykrej pogody, wśród licznie zgromadzony chPrzy- 
j’acioł. Dowód ten czci dla wBOGU spoczywającej ś .p . 
żony mojej a przyjaźni dla mnie, zrodził w sercu uczu­
cie wdzięczności, które choć w ten sposób poważam się  
wyrazić. Dzięki Wam szanowni Przyjaciele za to b ło­
gie uczucie, jakiem mnie obdarzyliście; dzięki Wam sza­
nowni Pasterze dusz naszych: Najprzewielebniejszy Su- 
perintendencie Jeneralny, J W. Juljuszu Ludw ig, i Wie­
lebny Pastorze, W. Leopoldzie Otto, którzyście słow em  
swojem , pełnem BOŻEGO namaszczenia, pokrzepili 
zwątlałą duszę w rozpaczy pogrążonego męża, dzieci, 
matki, zięcia i sióstr; dzięki i Tobie W. Frejer, i Wam  
zacni Panowie, za przyczynienie się do uświetnienia 
wzniosłą harmonją pieśni tego, smutnego obchodu.— G. 
Lim preeht.

C zytelnia N iedzielna  od Nowego Roku, pomnaża li­
czbę drzeworytów, i w miarę potrzeby zamierza doda­
wać pół arkusza do zwyczajnego formatu. Oprócz tego, 
zmienia także i tytułową dewizę, drzeworytniczą, przez 
co także zyskuje na miejscu, w pierwszej kolumnie. 
W najpierwszym zaś dodatku, jaki dołączony będzie 
przy ukazaniu się Czytelni od Nowego Roku, zamiesz­
cza artykuł o Instytucie Muzycznym.

Na Wystawę Krajową Sztuk Pięknych, przybyły na­
stępujące obrazy: Schoppego, widok Warszawy od 
strony Pragi przy świetle xiężyca; Sim lera, portret Da­
my; Jasiń sk iego , portrety rodzeństwa, i rzeźba Cengle- 
ra, statua na koniu Jana Zamoyskiego.

Wczoraj otrzymaliśmy jeszcze pięć komedji na kon­
kurs p. n. Edw -.S tarzyńskiego, to jest: Wieczorek u  
mojej C iotki, w 3ch aktach prozą. Leontyna, w 3ch 
akt: prozą. Posag, w 5ciu aktach wierszem. Jedyna  
prośba, w 6ciu aktach wierszem, i Wycbowaniec, 
w 2ch aktach wierszem. Tak więc doszliśmy już do licz­
by 5 2  komedji. Niepraktykowaną tę cyfrę przypisuje­
m y szczęśliwym warunkom jakie podaliśmy. Dalecy je ­
steśmy od wszelkiego przesądzania, gdyż to wyłącznie 
należy do Komitetu, ale gdyby tylko piątą część z tych 
utworów okazała się dobrą, jakże już wielka byłaby ko­
rzyść z konkursów.

Złożono w Redakcji Kurjera  od Kazimierza W ięcko­
w skiego  rs. 3 na Ochronę pod tyl: X. Baudouin, pod 
opieką Warsz: To w: Dobroczynności.—  Od Koronata C. 
kop: 30; od Zygmunta K. rs. 1, i bezimiennie kop: 30, 
na Przytulisko, pod opieką Śgo W i n c e n t e g o  d Paulo,  
w  domu W. Rocha Zawadzkiego  pod Nr 739 naTłom a- 
ckiem .—  Od M. S. rs. 1 dla biednej rodziny pod Nr 2874  
a, b, na Ordynackiem.—  Od familji C. C. rs. 1 kop: 20 , 
i od ich służących kop: 30; oraz od J. W. rs. 1 , i bez­
imiennie kop: 15, dla kaleki, który złam ał jedyną rękę, 
z Marjensztadu.—  Od P. rs. 1 dla ubogiej wdowy Fran­
ciszki Tur:.—  Qd X. rs. 3 dla Teressy S ., pozostałej 
wdowy wraz z dzieckiem po człowieku, który w stanie  
obłąkania zmarł u Bonifratrów. Wdowa ta, mieszka 
przy ulicy Niecałej Nro 614 lit: L, w podwórzu, na fa­
cjatce, wprost bramy, u praczki Perajowej.



i /, Ti Ł 
—  1886

W  miejsce rozsyłania biletów z powinszowaniem 
Nowego Roku, Osoby dobroczynne złożyły w Redakcji 
K ur jera  następujące ofiary: Na korzyść Warszawskiego 
Towarzystwa Dobroczynności: Radca Tajny Łaszczyń- 
sk i  rs. 3; Leopold Kronenberg z Żoną rs. 5; Józef Ra­
wicz rs. 5: Bracia Ewans rs. 3; Karol Wojtaszijńshi 
z Żoną rs. 1.— Dla Sierot pod opieką W .T .D .: Anna 
Schutz  rs. 3.— Dla Ochrony dzieci, pod zarządem JW . 
Radczyni k.P etrow : Stanisław Ostrowski z Żoną rs. 5. 
—  Dla Starców i kalek pod opieką W. T. Dobr:, oraz 
■Gminy Ewangelickiej: Karol Zajdler z Nru 482, po 
rs. 1 kop: 50; Karol i Karolina Poradowscy po rs* 1 
kop: 50 .— Dla Sal Ochron: Mikołaj SIcwarcow z Żoną 
rs. 3 .— Dla Kassy Pożyczkowej przy Warszawa: To w: 
Dobr:, Salwjan Jakubowski rs .5 .— Dla Instytucji Ja ł- 
mużniczej przy Kościele PP. Sakramentek, do rozdania 
ubogim wstydzącym się żebrać: Antoni Trembicki z Żo­
n ą  rs. 3; Felix Wołowski rs. 5; z Xiążąt Sapiehów Ida- 
Ija Czorba rs. 3; Sędzia Pokoju Wydz: Igę, Paweł Ja­
worski z Małżonką rs. 3. — Dla Zakładu Śgo W in c e n ­

t e g o  a Paulo: Hrabia Ordynat Zamoyski rs .25 ; Me­
cenas Thieme. z Zoną rs. 3.— Dla Domu niemowląt 
(żłobek): Zarządzający Przyboczną Kancellarją JO. Xię- 
cia Namiestnika, Rz: Radca Stanu Szwecow rs. 3; Hra- 
biostwo Uruscy rs.3 ; Prezydent Medyko-Chirurgicznej 
Ąkademji, Radca Stanu Cycuryn rs. 3.—  Dla Zakładu 
Śgo F e l ix a : Dyrektor Banku Englert z Żoną rs. 3; Lu­
dwik iPaulina Górscy rs. 4.— Dla Zakładu Stej M a r t y : 
Jenerałostwo Berscy rs. 3.— Dla Felicjanek: Hipolito- 
-wa Breza rs. 3; Hr: Seweryn Grabowski rs. 2. —  Dla 
Starców Gminy E w a n g e lic k ie j: Komendant m. W arsza­
wy, Jenerał-Lejtnant Tutczek rs. 3; Karol Bogk z Zoną 
r s .3 .— Na Ochronę p. t. Xiędza Baudouin: Y. Dre­
wnowska, Ludwika i W ładysław Młocki rs. 1 kop: 50; 
Ś . Neybaur z Żoną rs. 3; Alexander i Marja Adamow- 
scy  rs. 1.— Na budowę Kościoła PP. Marjawitek w .Czę­
stochowie : Pułkownik Powało-Szwejkowski z Żoną 
rs. 1 k. 50. — Hrabiostwo Szembek: dla wdowy Smol: 
rs. 2; dla Wan: Mai: rs:2; dla Kob: rs. 1; dla Ocz: rs. 1 
k. 50; dla Red: rs. 1 k. 50; dla Zach: rs. 1; dla Joanny 
Olsz: rs. 1.—  Dla podupadłej rodziny przy ulicy Czy­
stej: Radca Stanu Solnicki r s .2 — Naczelnik Wydziału 
Kontr: Sług, Listowski, rs. 2, dla ubogiej rodziny na 
Ordynackiem Nro 2874.

Powiemy pod wielkim sekretem Czytelnikom i Czy­
telniczkom naszym, iż w czasie karnawału, a następnie 
postu, będziemy mieli dwie w nowym rodzaju zabawy, 
a  z tych jedną muzyczną. Obie zaś na korzyść Instytu­
tu  Muzycznego. Zabawami temi, kierować będą naj- 
pierwsze tutejsze znakomitości z Dam Warszawskich.

Posessja Nro 1403, będąca własnością P. W iktoraMa- 
ringe, podzieloną została na dwie części, z których je­
dnej pozostawiono num er 1403, a drugiej nadano nu­
m er 1403 lit: A. i Ao bo i

W  Paryżu Sekwana, jeżeli tak mróz potrwa, stanie za 
dni kilka, czego już niewidziano od lat 20stu. Tymcza­
sem w lasku Buiońskim sadzawki i kanały nastręczają 
•amatorom ślizgawic obszerne pole popisu.

Dziś bal Sylwestrowski w Resursie Kupieckiej, i bile­
ty  wydawane będą do godziny 7ej wieczorem w tejże
R e s u r s i e A i JxoBiq u ,ym eid leoiąw tsylsj3 -i

Dziś takiż bal w Resursie Nowej.

Na ogólnem zebraniu Członków Resursy w Su' 
kach w d. 17 Grudnia 1859 r. odbytem, do składu n< 
go Komitetu następujący powołani zostali: Aug: B 
Piotr Kolesow, Xawery Grabowski, Roman Wiei 
lejski, Sta: Brzozowski, Fran: Behm, Antoni ZtĄ 
jew ski, Antoni Łubieński, W ł: Wilkoszewski, Kv 
ifA jstetten , Bolesław Majewski i Jakób Reindeh 
na posiedzeniu Komitetu w d. 20 Grud: 1859 r. prz 
czeni zostali na Urzędników Resursy: na Kassjera,

• Behm, na Gospodarza, Franci: Behm-, na Bibljotel 
Wincenty Łaparewicz-, na Sekretarza, Józef Chyli 
W  czasie nadchodzącego karnawału, w lokalu Rei 
dane będą następujące zabawy: 31 Grud: 1859 r. 
czór tańcujący, 12 Stycznia, wieczór tańcujący; 21 
cznia, bal na ubogich; 4 Lutego, wieczór tańcując 
Lutego, bal na ubogich, i 20 Lulegowieczór tańcuji 

Znany Autor p. n. Cześnikiewicza, ogłosił pri 
na dzieła dotąd niedrukowane nigdzie, w sześciu to 
pod ogólnym tytułem : ’’Życic w Parafji, opowii 
Cześnikiewicza.” Oddając arkusz druku za kop 
(gro: 15), prenumeratę na 6 tomów dzieł, oznaf 
6, zaręczając za tę cenę 80 arkuszy druku. Im w 
zaś będzie iloęć Prenumeratorów, odda za tę sami 
więcej tomów. Każdemu z rodaków, Cześnikt 
wdzięczny będzie, gdy zbieraniem prenumeraty v 
jej okolicy, ułatwi mu przesyłkę xiążek. Kwit poc 
z odesłanych pieniędzy będzie dla każdego dowode 
prenumerowania na prowincji; w Warszawie dla 
scowych będą osobne bilety prenumeracyjne z pof 
jego. Od kilku dni już otworzył prenumeratę, 
zamknie dnia 1 Lutego 1860 r. i zacznie druk piel 
go tomu, wiedząc już wtedy ile exemplarzy dra1 
może. Następnie co miesiąc wyjdzie tom jeden lu 
razem, zamykające rzeczy całkowite, skończone, 
czytającym nie robić przerwy miesięczną zwłoką 
może, że odmieni kolej publikacji, a nawet i tytuł 
które. Wszelako zawsze sześeiotomowy zbiór ol 
nąstępujące rzeczy: 1) Justyna; 2) Okienko w l 
szu; 3) Spotkanie Beatryczy; 4) Szlachecka du! 
komornem w chłopskicm ciele; 5) Kronika Pleba' 
Potomkowie zbójców Świętego S t a n i s ł a w a  S& 
nowskiego po Powiatach; 7) Prawem kaduka; f 
łys, garbus i kuternoga. Wszystko to są obrazy 
szego wieśniaczego życia. Prenumuratę nadsył* 
szę pod adresem: do J. A. Miniszewskiego, i 
dzieła p. t. Zycie w Parafji, opowiadanie Cze$ 
wicza, w Warszawie przy ulicy Granicznej ^  
Werthejma. Prenumeratorowie Gubernji Żach' 
Cesarstwa, nadeślą całkowitą prenumeratę rsr; 
wyższa cena jest zastosowaną .do większych ^  
przesyłki pieniędzy i xiążek. Że zaś są czytają 
rzy dopominają się exemplarzy na lepszym wel'j' 
papierze, za dodatkiem jednego rubla, mogą m*eJL 
godę. Uprasza się o dokładne dołączanie adre^ 
pewnej przesyłki xiążek.

Lat temu kilka, jak zwróciliśmy uwagę na *•„ i 
wanie się szopek, pod -względem wyboru 

iogów . To samo przeto możemy1 powiedz'cc * J  
i. owych szopkach, które zwyczajem coroeznyn> n. j  
ją  w porze obecnej domy, wyprawia jąc dya 1*?̂ ' 
rych? wchodzi jak wiadomo: Król Herod* W  
baba!



(A. n.) W arszawa obecnie wzrasta %v wszelkie przed­
mioty, a naw et dziś jest doprowadzoną do tego stopnia 
porządku i dogodności mieszkańców, że pOulicach pryn- 
eypalnych już od niejakiego czasu są pootw ieranusklepy 
z mięsem surowem  rozmaitego gatunku i rodzaju, w któ­
rych to sklepach za najniższą cenę na sposób zagra­
niczny, można nabyw ać przyrządzone gotowe ko­
tlety, befsztyki, i t. d., z tą tylko różnicą, że u nas 
smacznie taniej jak  zagranicą za taki przyrząd mięsa p ła ­
cimy, obok tej dbgoduości jak ą  dziś Publiczność doznaje, 
gdyż za najmniejszą cenę dostać może jak np. pół funta 
polędwicy, pieczeni, mięsa białego, lub kości, funt za ko­
piejek 2, czego dotąd W arszawa nie doświadczała, a 
g łów ną jest jeszcze zaletą tych sklepów obchodzenie 
się przyzwoite z kupującemi. Sam  byłem  naocznym 
świadkiem jak  biedna kobieta kupow ała funt kości, za 
które zapłaciła kopiejek 2 bez żadnego sporu, zą co do 
BOGA zznosiła m odły, by w ynagrodził tego kto ten śro^ 
dek tak dogodny dla biednej kiassy podał. W prawdzie 
sprzedający w jatkach m ięso rzeźnicy tego nie czynią, 
przeto radziłbym  rzeźnikom  którzy są w jeden punkt 
w ja tkach  nagromadzeni, by poszli za tym przykładem , 
i po ulicach W arszawy, na wzór tych sklepów, pourzą- 
dzali sprzedaż mięsa, z tem w arunkiem , ażeby i tę sam ą 
m axyrnę przyjęli w postępowaniu i obchodzeniu się 
z kupującą Publicznością; wtenczas s t in ą  się praw dzi­
wie użytecznemi ogółow i Publiczności. —  P io tr ź a  .
Obywatel m iasta W arszaw y.

Dr M. R osenzw eig , pow rócił z zagranicy.
W czoraj w Teatrze Rozmaitości przyw ołani zostali: 

Po Komedji Mąż i  Żona, Panie: Z iem iń ska  i B akalo- 
w icz  po 6 kroć, oraz PP: S to lpe  i Ś w ie,szew ski po 
o-kroc; po Komedji UTiłopi A rysto ttraci, W szyscy.

W  dniu onegdajszym na targach odbywających się 
w  Urzędzie Konsumcyjnym m . W arszaw y, płacono za 
wiadro okow ity próby lOtej, od rs. 1 k: GS1/* do rs. 1 
kop: 7 11/*; za garniec od kop: 5-5 do kop: 56.

Kurs w czorajszy: za p ó l- im p e r ja ły , dają rs. 5 kop: 
05; za o o lig i skarbow e, oprócz kuponu, żądają rs. 92, 
wartość kuponu kop: 1; za l i s t y  zastaw n e  Illgó Okresu, 
oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 84, dają rs. 14 kop: 
SO, wartość kuponu kop: F /g .

A m e r y k a , Parostatek E uropa  z  Bostonu, przyw iózł 
wiadomości datowane 16go Grudnia. Kongres W ashing- 
tonski jeszcze się nie ukonstytuow ał. Ponieważ mówca 
n ie b y t obrany, przeto posłannictw o Prezydenta nie m o- 
Ł iP  u/ ak° m ™ k o w a n e  zgromadzeniu. Sądzą, że
len ta"? ' n n C5L b?'lziC się Przec!<lga* w  Izbie Repre- 
S em /1 0 *V’ Muhanan przedstawi swe posłannictw o

enaunvi. —  Spraw y więc w yspy San-Juan, stoją cią- 
,ie w tym sam ym punkcic. Jenerał S co tt, pow rócił do 
^ - F r a n c i s c o .  Król wysp Sandw ich, abdykow ał na 
tma „ ! węgo syna.—  Doniesienia z M exyku8eo G ru- 
r J e n e S e m 6̂  Powodzerlie Miramona, który wraz 

80t0W^ł  si* ^ iesz“ !e Ve-

B0ŻEG?
przez dwa dni. G iełda św ię to w a ła  hinra £  2 ?  
lam kiijętc .  targi ^  w S S u t H & t i g j  
przez jeden  d z ie ń ,,  dziś g t ó w n ,m  p r c e t a io t a j E ) ,!

m uje ich kolum ny, jest broszura P a p ież  i K on gres. 
M orning P ost, który początkowo b y ł dość pow ściągli­
wym w pochwałach, dziś wynosi „ducha wielkiej spra­
wiedliwości i najzupełniejszego um iarkowania tej broszu­
ry .” Dzienniki konserwacyjne, równie jak i wliigow- 
skie wychwalają ją  także.—  Nieobecność Lorda liu sse l 
na ostatniej radzie m inisterjalnej, zw racała powszechną 
uwagę, i w nioskowano już z tego niezbędność przesilenia 
m inisterialnego w Anglji. O bserver donosi, ze słabość 
by ła jedynym powodem nieznajdowania się Lorda na 
radzie, i że dziś w sócił już zupełnie do zdrowia. (Nord).

F r a n c j a . P a ry ż , 2Ggo G ru d n ia .—  W rażenie jakie 
słynna broszurą P ap ież  i  K ongres, w yw arła, nietylko 
we Francji, ale w całej Europie, staje się coraz wido- 
czniejszem. W rażenie to w ogóle jest dobre, gdyż dzięju 
źródłu, jakiem u przypisują tę publikację, dostrzegają 
w niej rękojm ię, że trudności jak ie  otaczały jeszcze 
dzieło Kongresu Paryzkiego, nie zagrażają pokojowi 
św iata. A możnaby.się było  tego obawiać, gdyby Francja 
z jednej strony a Anglja z drugiej, pragnęły iozw iąąae 
kwestję W łoską, opierając się na przeciwnych zupełnie 
zasadach. —  Krąży tu pogłoska, że na onegdajszej Ra­
dzie M inistrów, Hr: W alew sk i, w prow adził kwestję po- 
mienionej wyżej broszury, i dom agał się wraz z P. Ba- 
roche, aby nota w M onitorze  zaprzeczyła charakteru 
stanowczo urzędowego tej publikacji, przypisywanego 
jej pćzez większą część dzienników naw et półurzędo- 
wych. Podobno jednak interwencja wyższa w strzym a­
ła" żądaną przez Ministra spraw  zagr: decyzją, zostawia­
jąc  chwilowo rzeczy w dotychczasowym ich stanie.—  P. 
P e rs ig n y ,  stronnik, jak  wiadomo, przym ierza z Anglja, 
a baw iący obecnie w Paryżu, głośno objawia swe zado­
wolenie z broszury, widząc w niej zbawienie tego przy­
m ierza i podobno jawnie wymienia jej autora. —  Roz­
szerzyła się tu wieść, że zebranie Kongresu jest narażo­
ne na niepowodzenie, z powodu, że Rzym, Neapol i Au- 
strja , w zbraniają się m ianow ać obecnie swych Repre­
zentantów . Przypuszczenie to jednak zdaje się być m y l­
ne, a w  każdym razie jest przedwczesne. —  Listy tu  
nadeszłe z południa donoszą, że Lord Howden, by ły  
Ambassador Angielski przy Dworze Madryckim, podpi­
sa ł 1,000 fr: na koszta w ypraw y Hiszpańskiej do M arok- 
ko. F ak t ten ze strony Anglika, godny jest u w ag i.—  
Xiążę Gorczakow, M inister spraw  zagr: Rossyjski, za­
m ów ił dla siebie apartam enta w hotelu Luw ru. P rzyję­
cia urzędowe, obiady i t. p., dawane z okoliczności po­
bytu Xięcia, mieć będą miejsce w pałacu Ambassady 
Rossyjskiej. (Nord, Ind: Bel:),

N i e m c y . F ra n k fu rt n. M., 27go Grud:. —  W szy­
stkie Rządy Zollvereinu, porozum iały się z sobą, aby 
z dniem Im  Stycznia 1860 r. znieść zakaz wyprowadza­
nia koni zagranicę Związku. (St: Anz:).

K oburg, 25go Grud:.—  Król Belgów Leopold, ofia­
ro w a ł kap itał 100,000 guldenów, na utworzenie w tu- 
tejszem mieście zakładu, dla pielęgnowania chorych. 
Zakład ten ma nosić nazwę Leopolda. (St: Anz:).

P r u s y . B erlin , 27go G rudnia. —  Poseł Pruski 
przy  dworze Francuzkim , Hrabia Pourtales,^ w yjechał 
wczoraj do Paryża, aby być obecnym na przyjęciu Cia­
ła  Dyplomatycznego przez Cesarza Francuzów w dźień 
N ow ego Roku. (Schl: Ztg).



OSTATNIE WIADOMOŚCI.
L o n d y n ,  27go G rudnia . —  Telegraficzne Biuro Reu­

tera otrzymało z Rzymu pod datą 26go b. m. następną 
wiadomość: „Kardynał Antonelli urzędownie zawiado­
m ił Posła Francuzkiego Xięcia Grammont, że wyjazd 
Pierwszego Pełnomocnika P a p i e z k i e g o  na kongres od­
roczony został, w skutku wydania broszury P apież t  
K ongres .” (Sehl Ztg).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Gumowscy Stefan i Ign: Ob: z Kargoszyna nr 584; Haraszewski 

Michał Sekr: Gub: z Petersburga nr 414; Wadbolski Mik: Xiązę 
z  Moskwy nr 634.

W y je c h a li : Badcni Józef Ob: do Brzozowa; Gutowski Lud: Ob: 
flo Grodna; Jezierski Ant: Ob: do Rudlic; Komierowski Konst: Ob: 
do Lukowa.

P rzy jec h a li ko le ją  z e la zn ą : Minciaki Alex: Radca Dworu 
z  Munich; W ilte  Karol Inspektor Wyższych Zakładów Naukowych 
Pryw atnych z Krakowa nr 1056.

W y je ch a li ko le ją  że la zn ą : Xiężna Chilkow Elżb: Wdowa po 
dcy Stanu do Paryża; Kierbedź Michał Ob: do Niemiec; Leśników 
tr  Ob: do Paryża.

DOHE8IEHIA.
Komora Celna Igo Rzędu Nieszawa, ogłasza niniej- 

szem. iż d. 22 Grudnia (3 Stycznia) 1860 r. w m. Nie­
szawie, odbędzie się sprzedaż przez publiczną licytację 
towarów, prawnej konfiskacie uległych, a m iauowi- 
aie: ałunu beczek 11, wapna chlorkowego beczek S, i 
sody beczek 3, w  ogóle oszacowanych na rs. 454 kop: 
88V2.—  Dyrektor, Pomarnicki.

Zgubionym został Bukat z Matką Boską, -w woreczku jr 
dwabnym w paski różowe i brunatne. Łaskawy znalazca racć| 
takowy złoży ć do fu rty  Klasztornej PP. W izy tek , za znaczki 
nagrodą, jeśli takowej wymagać będzie.

Ł I C W T A C J A  dalsza R l u c l i o m o ś c i  pozostałych f? 
ś. p. Ignacym Badenim Radcy Tajnym, odbywać się będzi' 
przed podpisany m Rejentem, w W arszawie przy ulicy NiecaW 
pod Nr 614 lit: l f ,  na dniu 2 Stycznia n. s. r . p. 1860 o g<r 
dżinie 3ej z południa, gdzie przedawane będą: dwa Łóżka >"r  
honiowe z materacami, Komody, Szafy, Szafki, Stoliki, Suknio 
Bielizna, Pościel i różne Sprzęty i Kosztowności, tudzież Cyt*11' 
cby z bursztynami i Fajki piankowe. —  R a p  a c k i  Ręjent-

Dziś rano ciepła stopni 3. Wczoraj w  południe ciepła stopni 3*
Dziś rano wysokość wody na W iśle , stóp 4 cali 7. (Przyb:).
TEATR WIELKI. Ju tro , H alka (50ty raz).
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, M ieszczanie i K m iot k i (wznf 

wienie).
Jutro w Salach Redutowych pierwsza MASKABADA.
Dziś na przedstawieniu w  Cyrku P. Carre mały i ład11,' 

Koń 1’ o n j s ,  przeznaczony został do bezpłatnego wy losowej 
pomiędzy zebraną Publicznością. Tak więc ten, komu szczęś()‘ 
posłuży', prawdziwej od P. Carrego,  na zakończenie rot 
dostąpi Kolędy i może wyjechać z Cyrku na koniu!

jj=*II u— u i w i  K-tfM lŁtó w - j i  d  n— u

TIVOLI.

f POŁGĘSIŁI Pomerańskie, SER Stra-/ 
chino, TKeucliatel i Fromage de Brie • nade-) 
szły do Składu Win i Rorzeni STAHJISJEiA-̂ j!

i WA BOH5WANIITH:, przy ulicy Nowy-Swiat. ę  
OSTRYG] świeże nadchodzą codziennie.

Nowa ArUadJa, przy ulicy Mokotowskiej Nr 1664.— 
Dziś wr nowo upiększonych i ozdobnych Salonach, danym będzie 
w  wigilję Nowego Roku 1860, Bal Towarzyski, Muzy­
ka doborowa w  wielkim komplecie grać będzie, Restauracja miej­
scowa poczyniła wielki zapas Potraw , Napojów i Chłodników. 
Dorożki zamówione do odwożenia Szanownych Gości, na który 
to Bal zaprasza— Anna J a n k o w s k a .

W czoraj około godzi 5ej po południu, w przejeździć od Ro­
gatki Jerozolimskiej ulicą Twardą, Grzybowską na Podwal, za­
ginął z sanek 14 IKK B1ŚII skórzany, czarny, w  którern 
znajdowało się monetą około Rs. 30, siedni exemplarzy dzieła 
W ędrówki po Gubernji Augustowskiej, Akta i Happy urządze­
nia lasów; Mundur, Frak i Sp.duie czarne, 4 Koszule batysto­
we haftowane, 3 Krawaty, Chustka, Kamizelka i niektóre inne 
drobniejsze przedmioty'. Ktokolwiek odkryje ślad tego Kuferka 
lub powyższych rzeczy, raczy udzielić wiadomość pod N r 491, 
do Rządcy, za stosowną nagrodą.

Honiora Składowa Warszawska. Podaje do 
wiadomości, iż na zasadzie rozporządzenia WyszeJ W ładzy, od­
bywać się będzie na Komorze w  dniu 23 Grudnia (4 Stycznia) 
r . 1859/60 o godzinie l lc j  z raua, sprzedaż przez publiczną 
licytację, HERBATY czarnej i kwiatowej; herbata ta 
sprzedawać się będzie partjami nie mniej 40 funtów. —  Dyre­
k tor Komory, Radca Stanu A fro sim o jf. —  Sekretarz A. 
S tr u g u l .

Dnia 29 b. m . , Idąc od Kolei Żelaznej Marszałkowską ulicą 
ku Krakowskiemu-Przedmieściu, zgubioną została P a c z k a  
N ó t  używanych, rozmaitych Kompozytorów. Łaskawy znalaz­
ca raczy oddać je do Sklepu Wgo Istomin na Krako:-Przedm:, 
za nagrodą.

Jutro Wielka Muzykalna Zaba­
wa, której Program z klassycz-j) 
nych Dzieł złożony, a m istrzów  J 

tjjj skiem wykonaniem wielkości swej dowiedzie. Przytem za-J 
N  wiadamia się Szanowną Publiczność, iż Orkiestra pod dyre-J 
rlfi keją P. E. Back zostająca, w  przyszłą Niedzielę to jest J 
P d n ia  Igo Stycznia 1860 r. na Wiejskiej Kawie, grać niej 
jg  będzie, li tylko w  T I V O L I ,  i z tego powodu r.zporzuie , 
M]swój Program wyborny i pełen gustu o godzinie szóstej,] 
N  na którą to znaną powszechnie i sumiennie wypracowaną za"J 
[Uprasza Znawców i Lubowników M uzyki.— Właściciel Ti-J 
lĘyoli, Ryszard Zwoliński. —  Dziś Orkiestra nie i

I -ius=r r f tf_
Jutro, to jest dnia Igo Stycznia, w Dolinie 

carskiej « pomiędzy innemi dziełami, wykonane będą na\L  
pujące utw ory: Powitanie Nowego Roku i860, Marsz J. ,fl 
(nowy) i  Jubel Uw ertura Karl Marja, W ebera; Spelirenkh*. 
Walc J. Fuchsa; Poświęcenie broni, z op: llugonoci, JReyerbe6̂  
Dolina Polka fraucaisc , J. Fuchsa (nowa) ; Bukiet Muzyc?-1 . 
Wielkie Pot-Pourri J. Fuchsa; Uwertura do op: Indra Floto^() 
Koncert na kl;u-ynet, wykona I’. Henneberg; Uwertura A th*. 
Memlelsnhna Bartholdy; Wyścigi konne, Galop Syrewicza. 
cz ąlek o godzinie 5ej: i codziennie. A

tf|in E iK Y liA  P. J a c o b i e g o ,  każdodzienie w R a w i

1297. —  D1IS> 
pl'tl;

W a r s z a w s k i e j  N r 605 ulica Bielańska, naprzeciw 
Lipskiego.

FOXAL przy ulicy Nowy-Swiat Nr 
zakończenie Starego Rokn, Zabaw a Muzykalna, r* 
tein dostać można rozmaitych Przekąsek i Napojów, z ^tor 
się poleca. —  A. Kothe.

Jutro na P1U D X E , w  Salonach P. Glińskie'.! > »itj 
będzie HWARTET P. Rajczaka, od godziny p 
z południa. —  Przytem  Zakład ten poleca się doborem roZ 
tych Potraw, jakoteź Miodami w różnych gatunkach. ^

B Z I Ś ,  na zakończenie Starego, a z powitaniem 
Roku, u Laszkiewicza pod Nr 490/1 przy ulicy M iodowej,^ 
ną będzie wielka HnżyliHInIX Zabawą, przez Orki^^- 
Berlińską, tyle razy z talentu swego słyszaną, przy w ) , ^  
niu nowych dzieł muzycznych. —  Przytem  jako w dzic" 
Sylwestra, mala niespodzianka przygotowaną została. ^

OSTRYGI Holsztyńskie, oraz NATIVE^;,/
deszły świeże do Handlu Jana B l e t l e l ,  pezy 

Nowo-Senatorskiej.
V I T H Y G l  świne codziennie nadchodzą da HaudU 

WOLFF1N Nr 547<z alien Dtnga. /
W  D rukarni K urjera  W arsza:. —  W olno drukow ać, dnia 19 (31) Grudnia 1859 r .  —-  S ta rszy  Cenzor, F . S o k ie tze z^ śU k i.


